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i N astępcy  — WietŁ'.
W ollzede 16. j

W ulkan m acedoński
Y/lego z  bardzo  energ icznem  żądan iem  zarrr  
knięnia gran ic  i obs taw ien ia  ich silnemi s t r a ż a ­
mi tudz ież  rozw iązan ia  k o m ite tó w  m a ce d o ń  
sk ich .  V/ o s ta tn ie j  chwili do te g o  k ro k u  p rz y ­
łą cz y ła  się ta k że  R u m un ja .  k tó ra  sk a rż y  się, 

rez y d u jąc y ch  w  B ulgąr jf  komi-

J  K raków, 10 sierpnia.
S w ego  m a c ie rz y s te g o  pro lem u w ojna św ia ­

to w a  nie rozw iązała .  B a łk a n y  pozos a  y naj a 
n a jbardz ie j  n ie s p o k o jn y m  k ą te m  «varopy. W u b  
Jtan m a c e d o ń s k i  w ybucha  dzisiaj g ro ź n ie j ,_ niz
za
nic
gjft
dążeninch .  D zis ia j< zaś zn a jd u je  się  ona w r ę - ,  , P ie rw o tn ie  p lanow , n a  b y ła  dem arebo  b a rd z o
blicz' ^  | łoro,Tr‘i w a  slabszych ,  w ięc  i mniej onRrg-leznn, kbliżona tonem  do  n b im a tu m ,  za-

'■ '• Macedonie, w ie ra jąca  groźbę  p o t r ó jn e j_ inwazji do  Bułga-
• rji. Ale w  sp raw ę w d a ły  s:ę trzy  wielkie me

Ita.il maeeuonsKi , , T v lk o  rh w -  że  za sp ra w a  rez y d u jąc y ch  w  Bu Igąrji korni-
za naj lepszych  czasów  tu reck ich  T y lko  d a r  . ^  ^  ^  w  1)obrn^ y  p M u je
mej tą  p łonącą w ieczn ie z a g ć i p > o •^  ^  n:CI>ok^  napady, rabunki, m ordy na tle
Się w ie k ie  m ocarstw a w  swoich rachubach _i _ nnrodowoK J ’ m_

Zaraz do wynajęcia
w śródmieściu obszerny lokal parterowy
jasuy , n ad a ją cy  się n a  b iu ra ,  sklep, składy. 
Zgłoszenia  do ad m in is t ra c j i  „Nowej Reform y" 

pod „W. L.“.

cja Stanów Z jednoczonych  p rze d s taw iła  już 
w Genewie liczne propozycje ,  zm ierza jące  do 
u regu low an ia  zagadnieniu rozbro jen ia  w dro  
dzc poroz itm i 'n ia  m iędzynarodow ego . K ellog

zdaniem , być  u reg u lo w a n e  wr d rodze układów 
reg iona lnych ,  co się zaś tyczy  kv.est.ji rozbro­
jenia n a  m orzu. to  d a łoby  się ono za ła tw ić  przy 
p o m o c y  u k ind ów, d o ty c z ą c y c h  niektórycli  ka-

doHai. że rozbrojenie na  lądzie m ogłoby ,  je g o  i t e g o ry j  je d n o s te k  m orsk ich .

T rak ta ty  
Najwięcej- j c

poko jow e  podzieliły
- ej Jej wzięła Sorbja , diizo cwenui, m u  M r , Uva; A nglja ,  F ra n c ja  i W iochy ,  i d o la ły  

? inIe-l z‘"3 B u łgar ia ,  k tó ra  pracz c a ły  prac> . 0 w0,jv  do  mocnego w ina ,  k tó re  na lew ano
Jenny  okres swojej wolności,  o rędow ana  p ^ „  - ju - do szk ja.nek w  Belgradzie,  A ten a ch  i Bukn- 
carską Rosję, p racow a ła  n ad  wyzwolenie j r&s^Gie. A neija  i F ra n c ja  zrobiły  to  dla świę- 
wcidonięciem Macedonji. _ ’ '

Ze swoim, łupem m ace d o ń sk im  k a ż d y  t  o 
beenych  
s tanę ła  na
w szyscy  M a cedończycy  są Serbam i,  a  po b u ł­
garsk i;  m ów ią ty lko  z w rodzone j im szczegó l­
nej złośliwości 1 k a ry g o d n e j  n iechęci dla S R 3 .
O dpow iednio  do te g o  p o g lą d u  p o s tę p u je  też

r "   .. " I rCSZCie* AU^iJa i jl /-twyii) tu um bWię-
iiem Macedonji. | l(, „ 0 spokoju, pon iew aż  m ają  w te j chwili in-
lirr. łupani m a ce d o ń sk im  k a ż d y  t  : o- i ^  k łopo ty '  n a  g łow ach . Mussolini za ś  u ją ł  się 
zw ycięzców  pos tąp ił  inaczej,  b e i b ja  i r d n jc za B u lg a r ją ,  p o n iew aż  n ie  zam ierza  
a s tanow isku  pros tem  i ja  snem, 7A ab y  są s iad  z d ru g ie j  s t ro n y  Ad r Ja ty '

ku jeszcze zyska ł  n a  sile.
W obec tego  zam ierzona  domnrclie  w y p ad ła  

w  Sofji znacznie  łagodn ie j .  Bezpośrednich  
gróźb wr k aż d y m  raz ie  nie zaw iera ła .  T eraz  
gab ine t  sofijski o p rac o w u je  odpow iedź .  T y m ­
czasem zaś na wszelki w ypadek  w ysia ł  w o jska  
na sw oją  po łudn iow ą gran icę ,  o co an i J u g n  
skrwja an i  Grecja gn iew ać  się n ie  m ogą. po­
nieważ sam e nrzecież zad a ją ,  ab y  B u łg a r  ja

eh.
podobnych  jak k o lw iek  m niej d raż liw ych  

sy tu a c ja c h  rząd  bu łga rsk i  broni! s :ę d o tą d
S*ST

dw om a a rg u m e n tam i:  że rozb ro jony  w Neuiiiy 
nie posiada dość w o jska  do thincwania gronie, 
i że em ig rac ja  m a ce d o ń sk a ,  k tó ra  schroniła się 
w Bułgar i i  przed  p rześladow aniem  ze s t rony  
Ju g o s ła w j i  i Grecji, p rzeds taw ia  zbyt w ielką 
“i ię  m o ra ln ą  a  naw e t  m a te r ia ln ą  ab y  ją  można 
było  na żądan io  z łam ać.  A rg u m e n ty  te  pow ió '  
rz.ą się zapew ne  ta k ż e  w  obecnie oczekiwanej 
odpowiedzi bu łgarsk ie j .  Oczywiście a rg u m en ty  
te  t a k  sam o i tym  razem  n ikogo  ni:- p rzekona­
ją .  W u lk an  m acedońsk i będzie sobie dalej w y ­
buchał,  aż pew nego  d n ia  znowu w jaki; mś 
miejscu zajmio się od n iego strzecha eu rope j­
ska .  (S i.)

Rada koronna w Jugosławii
Wiedeń, 10 s i i rpn ia-  (FAT.) „Nenes W iene r

T a g e b la t t“ donosi z B elgć idu :  P rezyden t  mini­
s trów , lizunow icz ,  o raz  minislrowie Ninczicz. 
Jow anow icz  i Trifunow icz, udali się do Yeldes, 
gdzie  w czora j  pod p rzew odnictw em  króla o d ­
by ła  się rada koronna, na k tó re j  am awiano kon­
flikt jugos łow iańsko-bu łgarsk i .  Radzie tej p rz y ­
pisują w ielkie znaczenie.

do tego
n : jd  be lg radzk i nad  Wa.rdarem, zb ie ra jąc  z t e ’ 
go  obfite  p lony. N a p a d y ,  w alk i ,  rzezie  n ie u- 
sta ją .

G recja  za s to sow a ła  u  siebie ś rodk i  w iecej 
mechaniczne.  W y p ę d z i ła  m ianow icie  zo s w o j e j ; ’ , (CD Śpiewać, się
części Macedonji' cala. n iem al ta m te jsza  lu d n o śćM '1' ‘ 1 me Prze c ,ez z ą u i j ą
< w > lc z, .  ,  n a  je j  m ie jsce  « » M »  W K f . T  - " ł . T l S  W  
Ł : 6 rych  7. kolei .w p ę d z i l i  T n rc y  z w y b r z e ż y 1 l  Podolrnycli lakl.olwie.
m a ie j  Azji. P rzesz ło ,  pół m iljoua M acedończy­
k ó w  z okolic, w schodn ie j  Macedonji m usia ło  
w  ten  sposób  porzucić  sw oje miejsca rodzinne  
I p rzen ieść  się do  Buigairji.

Z w yciężona  i konw uls jam i k lę skow em i 
w s trzą san a  B ii lga r ja  o trzym ała-  w  ten  sp o só b  
fuOwe n iezw ykle  silne w zm ocn ien ie  e lem entu  
m acedońsk iego ,  k t ó i y  zaw sze rep rez en to w a ł
t:\rr. n a jw ięk sz ą  a k ty w n o ść ,  sm hdośe i aw a tl* jN a to d ó w  toczą  się b a rdzo  ożyw ione  ro k o w a n ia  1 ści ze św ia ta  po litycznego  
tu tn ic z o ić .  I o upad ł ;u  o tan i tob jsk iego  do w  a  dy p lo m a ty c zn e  m iędzy  L o ndynem , P a r y ż e m , 1 Sejmu.

im  rsteisni © sprawie rierissilisal Ligi
N esncy eksonae do haisprcmisu w sr>rawis Po!t5ki?

Berlin, 10 sm rpn ia  (PAT). »Nac!if A usgabe«  
jdonosi ,  ż e  .w  sp raw ie  reo rg an iz se j i  R a d y  Ligi

I  lóez  tego  p rzew idziany  je s t  w y jazd  w  cha 
rak  lorze z a s tę p có w  d e leg a tó w  p a ru  osobisto-

m ię d zy  ihnem i r

UiinlemiecRfe aspiracje do Pomorza
i PoznofeRieia

Gdańsk, 10 sierpnia (PAT). W c z o ra j  odbyto  
się walne zg rom adzenie  n iem ieckich  zw iązków  
wschodnich, na k tó re m  uch w a lo n o  za łożyć  
y/spółdzielnię kredytow ą, k tórej zadaniem  bc 
d/ie udzielanie pom ocy finansow ej uchodźcom  
i  obszarów/ n ależących  dawniej do Niem iec, a 
obecnie do P olsk i. Spółdzie ln ia ta  o trzym a w y ­
datną pom oc finansow ą od m inisterstw a finan- 
<ńYr R zeszy.

W  dalszym  ciągu  posiedzenia ,  na k tó rem  o-

be c n y  b ył przeds taw ic ie l  gen .  k o n su la tu  nie* 
m ieck iego  w  G d ań sk u ,  p o s ła n k a  nanjonali-  
s tycH ia  do  sejmu gd ań sk ieg o  Kalechr.e om ów i- 
i?, położenie w marchji wschodnimi, jwd kiói.ą 
to nazw ą rozumie ona Pom orze i P ozn ańsk ie  
ośw iadcza jąc ,  że prowincje te  bezw arunkow o  
wrócić m uszą do N iem iec, albowiem  sa one  
spichlerzem  Niem iec i częścią łączącą  Rzeszą  
n iem iecką z P rusam i Yćschodniemi.

iliia ifsisifiii priidpj usisMsui 
'isaSszewIsalacyBi ii ffinacH

Dalszy odwrót armii nersdcwcj
Pekin, 13 .sierpnia (AW.) Ogólna ofenzyw a tn v a  dalej,  p rzycze ic  w a lk i  toczą się o 23 km. 

przeciw ko oddzialjrn armii narodowej toczy  się  n a  p ó łnocny  zachód od Hu Aj Laj. W e d łu g  in- 
w dalszym  ciągu. W  ofenzywie b io rą  udzia ł fo rm acy j z frontu, atmja narodowa w ob ec  
za równo w o jska  g u u - ia i a  W u  P e j  F u  j a k  ostatn iej porażki, s k u te k  k tó r e j  utraciła linję  
i C zang  T so  L ina .  Odwrót armji narodowej, na- obronna grzbietu górskiego N ań Kou, p rzy s tą -  
ciskany j d  w schodu  i po łudn iow ego  w sc h o d u , !p i ta  do ew akuac j i  KsSpanu.

'd7y wróciła inteligencja bułgarska, wśród k tó ­
r e j  element macedoń 
?i_kj. Obecny premjer 
ir.mi Jes t  M a c e d o ń c z y k ie m .

Pozosta li  w  Nr.-iceUonji B u łgarzy ,  n ie ludzko  
nci^kaa i  przez Serbów  i G reków , po  k i lku  la ­
ta c h  w zg lędnego  spo k o ju  wrócili do s ta ry c h  ■

"iBsrymem , M adry tem  3 Berlinem. 0  przeb iegu  ! i , .
• '«;r,w„jC Bittsssji »  s m m

“ i  ■

ski zastąpiony jes lmu->ii j lvcb j-ękowań dyplomacja 
hulgąrslu -  Ljapczew ^ sĄ tajemni^ ;

M inister sp ra w  za g ran ic zn y c h  Stresem urm  
odby ł przód k-ilku dn iam i rozmowę z amlKisado 
rum angie lsk im  lordom  D ‘Abwrtonom. W  naj-

M adryt,  10 sierpnia. (AWi) S la n o w b k o  rządu  
iv s p r a w i e  w łączan ia  obszaru  ta n go rsk iego  do

m e to d  z czasów  tu reck ich .  Z aostrzy li  je t y l k o ! f o c z e m u  k a m d rra a  R z rs z y  p an u je  - { m r e f y  b ls ^ a . t e k fc j ,  jm zosia jo  nad» t „iezmie-
, t. , . . I jak  tw ierdz i pismo —  p o n a d ,  ze Niem cy mo- m o n ę  R ząd .  popu ran v  przez w szys tk ie  odla-

w  snosob m eo y w a .y .  P ow a lan ia ,  ja d e  u rzą  za, j - ^  o s ta t s c z n ;e Zg 0dzić się n a  p ray z n aa le  H is z - |m y  po li tyczne,  zd. cy d o w a n y  je s t  energ iczn ie
p ,  encrgjfl bainl kom iU dz ich ,  t t -pa la jącyc  ■' , ' n.!ej sca s ta i eg ,  w Railzie. '.'aUże i P o l.  p o d l r z j m a ć  żą d an ia  HiszsiauH sformitlowano
l o n t o r j a  jo ą o s lo w .a n sk ie  , g r o e h e ,  8 ,  l a k  7  -■ J U g a  N arodów  o k az ać  d a l e k o ' j u ż  w  oficj:
p e l l u e  . groźno, ^ J m d .  c a h  Ma; iLl d opa !n ,;e się !

W z i  k r w y j  o 1f » k 1, , i a ° ? K r i l J p M r , ' i , l i , l ' J  ,0 i  A l - m r t d . n f i f c  Ki«n!W W . S « , U J g  n ś i r O t i Ó S
z  Których, po Obu w alczących  s tro n ac h ,  zo s ta je  W 0 k o m Prom |su, sprzeczności z dc U c h  czas za- 7

Hiszpauji
jalnych enuncjacjach rządowych.

Tła p lacu  po k i lk a se t  trupów . B a n d y  k o m itad -  
(żich n a p a d a ją  na  m nie jsze m iasta  garn izonow e,  
.ycycinnją w  pień n ie ty lk o  zaskoczono  o d d z ia ­
ł y  w o jska ,  lecz ta k ż e  zn a cz n ą  część ludnośc i,  
p o d e j rz a n ą  o a u t e n ty c z n ą  serbskość.  W ład z a  
jug o s ło w iań sk ie  rew an ż u ją  się w yc inan iem  w  
p ie ń  ca łych  wsi, k tó ry c h  se rbskość  w y d a je  się 
itr. podejrzaną .. .

W  wielu w y p a d k a c h  zos ta ło  s tw ie rdzone , żo 
B andy kom itadżich .  śc igane  p rz ra  w o jsk a  j i r  
jgc s łow iańsk ie ,  p rzechodzi ły  bez  t ru d n o śc i

jc te m  s ianow isk iem  
nie w y jaśn ien ia .

do m a g a  się k a teg o ry cz
. ‘ • ł- ■ .

Dsiesatji! polska na zsromndzenfe 
LISI isnrodóat

Z W a rsz a w y  donoszą:
Na VJI Z g rom adzen ie  Ligi Na rod o wg roż- 

paczyna jącc  się dnia. 0 września, ud a ję  się d e ­
legac ja  po lska  w sk ładzie  n as tęp u jący m : d e le ­
gaci:  m in is te r  sp raw  zagran icznych  A. Zaleski, 

g e n e ra ln y  R zeczypospoli te j  G dań-•przez oTim ce b u łg a rsk a ,  aby z p oza  niej po ja- kom isarz  g e n e ra ln y  R zeczypospolite j  w  u< an- 
k im ś  o ^  f r ó w n i e  ła tw o  powrócić . P o o t  tern sku  H. S tra ssb u rg e r ,  d e leg a t  R zeczypospoli te jcza równie  ła tw o  powrocie 
istn.ieiaee tiiOztotI; rpivolucvine 1 t r . i n  ' Tir rjori/nrln T7t*nłł/»JCTiolr

I W edle  da lszych  doniesień z P an am y ,  k m  
|gves  w Boliwji, k tó r y  podjął inicjaływę_ zalo 
i żen ią  iacif iśko-am erykansk ic j  L igi N arodów , u 
! poważni] rząd boliwski do p row adzen ia  roko- 
j ivań w stępnych ,  m a jących  n a  celu założenie 
I tak ie j  Ligi. Pierwszym w aru n k ie m  założenia 
i Jac iń sko -am eiykańsk ie j  Ligi Narodów będz.o 
I zupełne równouprawnienie w szystk ich  łacin  
, sk ich państw  am erykańskich. v, p.

Stany Zjednoczone a K on fersn®  
rozbrcjenioes

P i t tsb u rg ,  19 s ie rpnia (PA T.)  S ek re ta rz  s tanu

S p i s a  EBleJszcśd naratfosycii 
na In az ie  ministrśia

W a rsza w a ,  19 sierpnia. (PA T.)  —  W c zo ra j  
iv p rezyd ium  odbyło  się pod p rzew odn ic tw em  
p r t łń je ra  posk-dżenio R a d y  m in is trów . D y sk n -  
to w a n y  byl p ro jek t  m in is tra  sp raw  w e w n ę t rz ­
nych , d o ty c z ą c y  po li tyk i  rzą d u  w  sp raw ac h  
mniejszości n a ro d w y c h .  P o  d y sk u s j i  ogólne j:  
wniosek  m b iis in r  sp raw  w e w n ę t rz n y c h  zos ta ł 
p rze k aza n y  kom ite tow i po li tycznem u R a d y  mi- 
uisl rów.

Vćarszav/a, 19 sierpnia (AW. Na w czora jazem  
posiedzi n i ii R a d y  m in is trów  w d y skus j i  nad  
nioskicm m inistra  sp raw  w ew nętrznych  w  s p r a ­
wie po li tyk i wobec m niejszości na rdow ych ,  za­
bierali g los prem . Barte l ,  m in is trowie  Młodzia­
nowski. Zaleski,  P iłsudsk i i M akow ski.  »G a­
zę ta P o rnnna«  in form uje ,  że n a  tle  po li tyk i  co 
do mniejszości u jaw n i ła  się w  rządzie  różn ica  
zdań. M inister M łodzianowski bow iem  m a d ą ­
żyć do  za spoko jen ia  a s p i ra c y j  p o l i ty cz n y ch  
żydów , B ia tc ru s inów  i Niemcóiv, m in is te r  Pit- 
sudski n a to m ia s t  k ładz ie  nac isk  na zaspoko je ­
nie postu la tów - uk ra iń sk ich  j b ia iorusk ich .

Clelefonem od naszego korespondenta).
W arszawa, 19 sierpnia. O wez-.rajszem po-, 

s iedzeniu  R a d y  ministrów- od u rzędow ego  ko- 
m u n ik a tu  d o d ać  należy , iż na w stęp ie  p o s ie - ! 
dzenia m in is te r  M łodzianowski przedstaw ił 
sw ój memorjał o p o lityce rządu w obec m niej­
szości narodowych. Na p o d s taw ie  tego  mernó- 
rjalu rozpoczęto  dyskusję ogóln ą, w k tó re j  
wzięli u d z ia ł  prawie w szy scy  m inistrow ie, 
w ch o d z ąc y  w  sk ład  k o m ita tu  po li tycznego  R a­
d y  m inistrów. Omawiano dokładnie spraw ę u 
kraińską i żydow ską. K o m ite t  p olityczn y  R a­
dy  m in is trów  ma p rz y s tą p ić  do om ówienia  
szczegółow ego w dniach najbliższych.

ł t e e  nominacje u  srnijl
(Telefonem od a .w e g o  korespondenta/;

W arszaw a, 19 sierpnia. W  najbliższym  czasie  
og łoszony  będzie szereg  m ianowań na dow ód­
ców pu łków . Między innym i m ianow an i będ ą :  
podpu łkow nik  Hoser z m in is te rs tw a sp ra w  woj 
sk o w y ch  dow ó d cą  22 pp., szef sz tabu  DOK  
l .ó d ż  pułk. Iw anow ski, d o w ó d c ą  42 pp., pułk*. 
Kurejusz d o w ó d c ą  2B P A P .,  pu łk  sz tab u  Mo* 
delski zw oln iony  będzie z d o w ó d z tw a  30 pp. 3 
p rzydz ie lony  do dy sp o z y c j i  M. S. W o.isk, pułk . 
Spiecliow icz zw oln iony  będzie  z d o w ó d z tw a  71 
pp. i przydz ie lony  będzie  do in sp e k to ra tu  a r ­
mji.

Jednelity podatek m leszkanloup
(HI P-^fanotO Tui Tlâ ZOCTO V \

\
W arszaw a, 19 sierpnia. W  zw iązku  z d o ­

niesieniem o znm inrzerządu  w prow adzen ia  w 
najb liższym  czasie jednolitego podatku m iesz­
kaniow ego, d o w ia d u je m y  się następujących* 
szczegółów  o now ym  p o d a tk u :  J

P olow a dochodów  z tego podatku przypadać 
będzie na rzecz m iasta, 2 proc. na  rzecz p.iTr 
sfwow-ego funduszu  ro zb u d o w y  m ias t ,  2 proc, 
na rzecz funduszu  k w a te r u n k o w e g o  w o jska ,  
resz ta  zaś na rzecz  p ań s tw a .  P o d a te k  ten b ę­
dzie ob ow iązyw ał już od 1 sierpnia br. i p ła tn y  
będzie co kwartał z góry w m iesiącach  s ie r­
pniu, l is topadzie ,  lu ty m  5 m aju .  Jj

Podatek  w ym ierzony będzie na zasadzie ko- 
m ofnego z 1914 roku w  w ysok ości 8 proc. 
podstaw y wym iaru.

  0  —" ■

TALIZMAN
(P rzek ład  z niemieckiego przez M. M.).

V-M
u- r— Niestety winda nie funkcjonuje dzisiaj. — 
T em i slow-y witał wchodzących gości, otyły, 
.okazałe przybrany portjer pałacu, należącego 
^  konsula. FetbckyTgo, który wraz zc swą 
PKkną żoną dawał dzisiaj wspaniale przyję

|  - No, dobrze, się zaczy n a  —  w y rz e k a ć  po- 
k'zą l  Edw in  Santlt ,  je d en  zn zna n y ch  prz.emy- 
blowcÓY- Berlina, k tó r y  u w aż a ł  to  za osobis tą  
^•emąl obrazę i b rak  uprze jm ości ze s t r o n y  
k u i i s u by  jego. tak  w y so k o  pos taw ioną  oso­
b is tość  fa ty g o w a ć  do siebie i w y m a g a ć  w  do ­
d a tk u ,  b v  w  b ra k u  w indy  szedi sam  po scho­
d a c h .

g^N* }  'v°i p rzy jacie le  —  rzek i z gn iew em  do 
p a n i ą ^ a T ’ -7’11nj0,n°8(: t a  bow iem , z o s ta ła  przez

z m e d n i h  CZaai°  k n r a °ji; W jC(1ll0mwrocie do domu '  ■ 2^™ nicn iych , a po po­
zie stosunki,  u- kt
JO, m usia ł brać c z ^  ^
1 -1 teraz, stękając; dysZn. ' 

ra ja k

i ' ! " " ' / 2'1 T 'SK częste  i sordecz 
choć n iechę tn ie ,  i mąż°rych

. ijąe, d v szn r  , ,
w o d a  ciężkiego f a m ,  jak  1' T J J ;  I " ;  
b a n l l  począi  zwolna iść po K h o d a ^ i /  ’ t e ó rv c h  
m a rm u ro w e  s topnie w yłożono  bv ły  ń u<.zvs f‘ m 
cz erw onym  d jnvanem . , ’
f  Ż ona jego  sz ła  za nim, s ta ra ją c  sie weSolemi r »..  
uw agam i , ża r ta m i  w praw ić  go w  dob ry  h u m o r ^ z u

przed  tym w ieczorem , na k tó r y  c ieszyła się już 
od ta k  daw na.

Była  sm ukła  i ła dna ,  i o w i t le  la t  od niego 
m łodsza, to  leż m usia ła  użyć w szys tk ich  sw o ­
ich w p ły w ó w  żeby  nak łon ić  sw ego  m ęża. by  
jej dziś tow arzyszy ł.

P o w a ż n y  z uspobienia, a ty lko  swem i in te re ­
sami za ję ty ,  byw ał zw ykle  w  k ó łk u  b o g a ty c h  
p rzem ysłow ców , z k tó rym i in teresa  go  łączy ły ,  
ale w  g ron ie  tych  pan ó w  jego  m łoda  żo n a  zwy­
kle śm ierteln ie się nudziła.

Lekkiemu k ro k am i stąpała, te ra z  za sw ym  
pow ażnym  m ałżonkiem , z w dziękiem  s ta w ia ją c  
n a  m iękkim  dyw anie  drobne, zgrabno stopy, 
obn łe  w  ziole pan to fe lk i ,  przyczem  unosząc  
zlr-kka ku  górze  wazką, i c iasną  balową suknię , 
odsłan ia ła  ca łość  sm uk le j  nogi, a. bezw iednym  
może ruchem  o tu la ją c  wkoło  siebie k o sz tow ny  
płaszcz fu t rz a n y  u w y d a tn ia ła  bardziej je sz c z *  
Szczupłość uroczych sw ych  ks-ztallóiv. —  Gdy 
mąż je j zw olna wchodzi! na  górę ,  ona p ray sU -  
nnwszv n a  zak ręc ie  schodów  b y  popraw ić  zesu  
w ająee  się /. ram ion fu tro ,  u jrza ła  tuż za  sobą  
idącego  m łodego  człowieka, k l e r y  za p e rm e ,  
sądząc z w ieczorow ego s tro ju ,  zd ą ża ł  do tego- 
sam ego  co i oni-celu.

Przez sekundę  oczy ich s p o tk a ły  się; on 
wzrok podniósł ku  niej.  z upodoban iem  p a t rz ą c  
na jej ja sną  p o s ta ć  s to jąc ą  o p a ię  stopili w y ­
żej od niego, ona  zaś podobnie  sp o g lą d a ła  iia 
tego  p ięknego ,  w y tw o rn e g o  m łodzieńca,  k tó ry  
p a t rz y ł  w ciąż k u  n ie j nie spuszcza jąc  z  n ie j

Chwilę potom szla zwolna d a le j  ku  górze, 
ale czuła n a  sobie p a ląc y  w zrok ,  p a r y  g łębo­
kich, cz a rn y ch  oczu, w  k tó re  p rzed  chwilą za j­
rzał;:, a k tó re  te ra z  z d a w a ły  sie obejm ow ać jej 
sm ukłą  postać ,  p r z y g a rn ia ć  ją  k u  sobie, ta k  
ze m ia ła  w ra że n ie  ja k b y  dz iw n a  siła tego  w zro ­
ku k ręp o w a ła  ją .  p rz y k u w a ją c  p raw ie  do m ie j­
sca.

Niema] razem  weszli do obszernego , rzęsi­
ście o św ie tlonego  haiku, g ilz ie  s łu ż b a  rzuciła 
s*ę ku  nim , b y  odebrać  p łaszcze i fu tra .

Ale prędze j  od  loka ja ,  pośp ieszy ł ku  niej 
m io d y  n iezna jom y , by  śc iągnąć  fu tro  z jej 
Ślicznych, b ia łych  ramion, p rzyczem  niespo- 
d r z iż c n io  p raw ie  d łoń  jego d o tk n ę ła  je j  obna- 
ż °n e j  szyj i, I zdaw ało  jej" sie, j a k b y  isk ra  ta je ­
m nicza ,  w za jem n eg o  upodoban ia ,  p rze lec ia ła  
D k  p r ą d  e le k t ry c z n y  w zdłuż całej je j  is to ty .

S ta ła  p rzed  Wysokiem lustrom , k tó re  ódbi- 
ja l °  je j  p o s ta ć ,  t a k  sm ukią  i u roczą ,  ca łą  lśn ią ­
cą w  z ło tem  haf tow ane j sukni,  a  z ty lu  za  sobą 
n j iz a la ,  odb ite  w, lus trze  oczy  n iezna jom ego ,  
k tó rę  s z u k a ły  je j  wejrzenia. J a k b y  c h c ą c  się 
b ronić  p rz e d  g o rąc y m  żarem  tego  spojrzenia ,  
p odn ios ła  k u  górze  b ia łą, d e l ik a tn ą  r ę k ę  
i b a r w n y  szal g a z o w y  z a c ią g n ę ła  około  śn ie­
żnych  ram ion  i szyji, p rzyczem  b ły sn ę ła  n a  je j  
r ęk u  ozdobna  b ra n so le tk a  z łożona  z cudnych  
ró żo w y ch  pereł.

A  n ie zn a jo m y  stad w  m ie jscu  n ie ruchom o , 
j a k b y  o c z a ro w a n y  je j urokiem ...  Onieśm ielona, 
z rum ieńcem  n a  tw arzy ,  s k in ę ła  m u  z le k k a  
g łow ą ,  p rz y c z e m  znów  przez  s e k u n d ę  je d n ą

oczy ich sp o tk a ły  się, spo jrzen ia  się zwarły...  
Lecz iv te jże  chwili m ąż  jej.  k tó reg o  u w a g i  
u sz ła  ta  scena ,  gdyż  z a ję ty  b y ł  pop raw ian iem  
k r a w a tk i  p rzed  innem  zwierciadłem , zw rócił  
się do n ie j m ów iąc  op rysk l iw ym  tonem :

—  No, je s te ś  g o to w a ?
W s p a r ta  na jego  ramieniu  weszła do  sa lonu, 

podczas g d y  tuż za  nimi, z a ry so w a ła  się 
W  drzw iach  w chodow ych ,  sm uk ła ,  w y s o k a  sy l­
w e tk a  m łodego  n iezna jom ego.

Ile ra z y  pani Adi u k a z y w a ła  się w- liczniej­
szym tow arzys tw ie ,  ty le k ro ć  w zbudza ła  podziw  
i z a c h w y t  i o g ó lna  u w a g a  zw ykle  n a  n iej sie, 
skup ia ła ,  dzis j e d n a k  oczy  w szy s tk ich  zwróci­
ły  się n a  p iękną ,  w y s o k ą  p o s ta ć  n ie zn a jo m e­
go, k tó r e g o  w  te m  to w arz y s tw ie  n ik t  d o tą d  nie 
spo tka ł .

Czoło m ia l  w ysok ie ,  ja sn e ,  gęs te ,  c iemne 
w iosy , n a tu ra ln ie  k ręc o n e ,  w  ty ł  by ły  zacze­
sane,  a  z pod  czarne j  linji b rw i po łączonych  
n iem al n a d  nosem , b ły sz cz a ły  g łęboko  osadzo­
ne cz a rn e  oczy, o przen ik liw em , b y s trem  w e j­
rzeniu ,  k tó r e  m iało w  sobie coś n iem al  dem o­
nicznego , g d y b y  nie było ła g odzone  m ięk im  
w y ra z e m  ust ,  u k az u ją cy c h  w  uśm iechu  po łysk  
zd row ych ,  b ia łych  zębów. W  u k ładz ie  jego 
tw arz y ,  ubiorze, czy  ruchach ,  p rz e b i ja ł  ty p  cu ­
dzoziemca.

—  C ie k a w y  je s te m  s k ą d  F e t o e k y !owie w y ­
kopal i  tego  egzo tycznego  p t a k a ?  —  rze k ł  j e ­
den z p an ó w , s to jąc y ch  w  d rzw ia ch  p r z y l e g ł e ­
go g a b in e tu .  > r  . p . | <

fer*; P e w n o  ja k a ś  zna jom ość  r  —r ocł-

Jparł  d ru g i  —  pan i  I ik a  n ie raz  sobie z z a g r a n i ­
cy  ta k ie  . .p am ią tk i11 przywozi.

—  W cale  ła d n y  ty p  —  zapew ne  je j flirt 
now y?.. .

Z a p y ta n y  w zru szy ł  ram ionam i z ii.br,', cham , 
poc-zem rozmow a przeszła na  inne lory .

Tym czasem  E dw in  S and t ,  jego  żona  i m iody  
n ie m a jo m y  byli ja k n a jse rd cc zn ie j  poun tan i  

(przez .gospodarzy dom u. K onsu l F c tO eky  z n a ­
jąc dobrze n ieśw ia tow e uspos  . l /e n ie  E d w in s ,  

j poc iągną ł go zaraz  za sobą do p rzy leg łeg o  fu- 
J m c i r u ,  gdzie w  gronie  p o w ażnych ,  s ła rszy /ż i  
m ężczyzn  znalazł d la  siebie odpow iednie  • 

•rzystwo, podczas g d y  pani dom u  uśc isnąw szy  
!pan ią  Adi zwróciła się do n iezn a jo m eg o  i po- 
!d a ją c  mu rękę  rzek ła  w esoło :  i
j —  J a k  to ładn ie  z p a n a  s t ro n y ,  baronie ,  że 
^pan tak  ,.sans fa ę o n 11 m oje  zaproszenie  p rzy ją ł  
poczem  żyw o d a le j  c iągnęła :

—  Oio m o ja  dobra  przyjaciółka- pan i  Adi 
S and t ,  n a s z  p rzy jac ie l  baron  G nm lrec ,  —  i d o ­
d a ła  ob ja śn ia jąco :  S p o tk a ła m  w czora j  b a ro n a  
n a  u licy , nie miałam jmjęcia, że je s t  w Berlinie 
i za raz  p rosiłam  go, by  dziś w ieczór  do  n a s  

'p rz y sz e d ł  —  i oto  ja k  uprze jm ie  sie s taw ił,  bez 
leoremonji,  nie c z e k a ją c  na  oficjalne, p iśm ien­
ne  zaproszenie...  P r a w d a  b aron ie?  Ale w  n a ­
g rodę  za to  —  dorzuc i ła  z cza ru ją cy m  sw y m  
uśm iechem  —  będzie  pan  rJ ia ł  m iejsce swa 
przy s to le  o b o k  na jp iękn ie jsze j  pan i  dzisie jsze­
go w ieczoru .. .  ' ' -  | .X

T o  rz e k łsz y  w s k a z a ł a  ręk ą ,  n a  s to jąc ą  obok' 
p a n ią  A d i  (C. d. n.)



Ń Ó W X  R E F O f t M A

Z letnich siedzib
(Koresp. ,.N. Reformy11).

K rościenko, w sierpniu.
If.

* K i o k i e n k o  n ad  D m u jo e m  j e s ‘, doskona len i  
m ie jscem  w y p ad  iwom 4 ia  pięk.t'-e*> w ycieczek .  
P ra c ę ,  u p rzy s tę p n ia jąc ą  w  ty m  k ie ru n k u ,  po ­
w inna  wlaściWin prawt u l m  fil,i a T o w arzy ­
s tw a  T a t rz ań sk ie g o  (raldzial pieniński), a le filja 
to  m a ło  ruch liw a, czego dow odem  o s ta tn ie  
zebran ie  w  ub ieg łym  m iesiącu odby te .  W laśe i-  
w ą  też p ra c ę  p row adzi ks. G adow ski,  z n a n y  
t a te r n ik  i m iłośnik gór, o raz  d r  Carew icz z 
T a rn o w a ,  bez in te re so w n e j  p ra c y  o b y d w u  w a r  
to  pośw ięcić  słów parę.

W  r. 1923 n a  posiedzeniu  Fo lsk iego  Tow. 
•Tatrzańskiego ks. G a d ow.ski po d a ł  p ro jek t  u- 
•porządkowar.ia P ien in .  Szło o założenie n o ­
w y ch  śc ieżek i oznaczenie  farbam i sz laków  
tu ry s ty c z n y c h .  U chw ała  ta przeszła , a p rze p ro ­
wadzili  ją ,  prócz w nioskodaw cy ,  prof.  T iękoś  
i d r  Carewicz . Z budow ano ścieżki now e od 
a l t a n y  Sienkiew icza n a  Sokolicę, S oko lą  perć  
p rzed łużono  i oznaczono  farbam i ca ły  sz e reg  
śc ieżek  bądź  now ych  b ąd ź  odnow ionych . W  
r o k u  b ieżącym  ks. Gradowski zrohit śc ieżkę od  
P ien iń sk ieg o  p o to k u  do pus te ln ika ,  częściowo 
n a  nowo zmienił i u lepszył śc ieżkę na  Sokolicę 
i d rogę  wzdłuż D u n a jc a  o d  P ien iń sk iego  p o to ­
k u  w  s tro n ę  a l ta n y  S ienkiew icza.  J e g o  pracę 
■kontynuował d r  Carewicz , k tó r y  w yznaczy ł  
t .  zw sz lak  besk idzk i g łów ny  czerw ono-b ia ły  
i  p ieniński g łó w n y  niobiesko-hialy, nad to  śc ież­
k ę  wzdłuż P ien ińsk iego  p o to k u  od ujścia aż do 
d ro g i  K ro śc ie n k o —  Srom ow ce Niżne. N ad to  
ks. B a d o w sk i  p o s ta ra ł  się o szereg  tab lic  m e t r '  
lo w y ch  o r je n ta c y jn y c h  i o s t rzegaw czych  —  i 
t o  p rzew ażn ie  w łasnym  kosz tem , o raz  ofiaro­
w a ł  do  pus te ln i  n‘a górze  Z am kow ej duży  
dzw on ,  k tó re g o  poświęcenie, w śró d  m od li tew ­
nej; n as tro ju ,  odbyło  się z koń ce m  ub ieg łego  
m iesiąca .

T a  ż m u d n a  p ra c a  o b ydw u  zna jdu je  rze te lna  
u zn a n ie  w  K ro śc ie n k u  tem  bardz ie j,  że sk u te k  
p r a c y  w idoczny. Bez p rzew odn ików , k ie ru jąc  
s ię  je d y n ie  znakam i o r jen tacy jae m i,  m ożna 
rob ić  w ycieczk i na w szys tk ie  s t rony .  Bo Leż 
K ro śc ie n k o  posiada  wiele m ie jsc  w y c ie cz k o ­
w y ch .  Bliższe w ycieczk i k ie ru ją  się  na górę  
S ta n k o w ą ,  od  lasu  p lebańsk iego , n a  górę Mar­
szalek ,  Tod G rzybek , n a  Czeatcrik , do źródła , 
ido a l t a n y  S ienk iew icza  itd.

D łuższą  w y c ie cz k ą  je s t  d roga  n a  Sokolicę i 
n a  n iepo rów nane  T rz y  K o ro n y .  D ro g a  n iezby t 
szczęśliw a. Po drodze zw iedza  się puste ln ię  na 
gó rze  Z am kow ej,  owianej legendam i o św. K in ­
dze ,  k tó r e j  s t a tu ę  um ieszczono w  g rocie ,  a 
w reszc ie  u rw is tą  śc ieżką płoprzcz niefMirówna- 
no  po lany ,  pelnc n i e w y  s lew i on o go u ro k u  [ p o ­
przez  la s  d o s ta je  się wyciecz,kowiec n a  jeden  z 
trze ch  szczy tów . Nie po trze b u ję  dodaw ać ,  że 
w idok  ze szczy tu  w y n a g r a d z a  w.-yslkie trudy .  
Oko bez oporu ś lizga się po u rw iskach  Pien in ,  
rozdzie lony  eh z ie lona w s tę g ą  D u n a  jca. T o k ra ja -
ne, o różne j zieloności, szachow nice  pó l Spi­
szą,  u rozm aicone rządk iem  i w ioskam i,  j a ś ­
n ie jszą  p la m ą  Czerw onego  K La-z toru  i u rw i­
s ty m  Czorsz tynem , p rzec iw staw ia ją  się łago­
dn ie  po tężnej śc ianie T a t r ,  k tó re  z le g en d a rn y m  
w dzięk iem , w śró d  o p a ró w  m gieł oddalen ia  
w y n u rz a ją  się z po łudn iow o-zachodn ie j  stro- 
ny.

C iekaw em u tu ryśc ie  radz im y zaw adzić  o Gry 
m ald ,  w ioseczkę o k i lk a  k ilom etrów  o d  K ro ­
śc ienka .  Je że l i  n ie d la  p ięknośc i  położenia , to  
d la  s ta ro ż y tn e g o  m odrzew iow ego  kośc ió łka ,  
o to c zo n e g o  2>sobó!kamic, pe łnego  n iew ypow ie­
d z ian e g o  u roku ,  k tó r y  sp ływ a  n a  n id z a  i z mi­
ii j-du row ego  ch ó ru  bez o rganów  i z m aleńkie j 
a m b o n y  i z w ielk iego  o łta rza ,  p rzed  k tó ry m  
ja k o ś  inacze j  się modli, i ze s ta ro d a w n eg o  o- 
b razu  M atki Boskiej,  o ra z  bardzo  c b a ia k te ry -  
s ty c z n y c h  fresków  m a la rz y  cechow ych . Nic 
dz iw nego ,  ż i  ta  iedna  z n a js ta rs z y c h  św ią ty ń  
iw P o lsca  je s t  pi-zedmiotem trosk i  k o n se rw a to ­
ró w  k rak o w sk ic h ,  jak  m nie  zapewnia sy m p a ­
ty c z n y  p roboszcz ks .  C zapińsk i ,  a  pozw alam y 
żyw ić  nadzie ję ,  że t a  t ro s k a  s tan ie  s ię  bardziej 
p ieczo łow itą .

D alsze w ycieczki odb y w ać  m ożna w Gorce, 
a  p rzedew szys tk ien i  n a  Koziarz  i m ajestat,vcz 
n y  L ubań ,  dale j  na  D zw onków kę ,  Preliybę, Ro­
g ac z ,  w reszc ie  do C zorsz tyna  i C zerw onego  
K lasz to ru .  W span ia le  g roźne  ru iny  C z o rsz ty ń ­
sk iego  zam ku ,  o k tó ry c h  s t a ry  B ry n ia rsk i  n i ­
by  jak iś  kasz te lan  opon  ind a  różne nie zaw sze

p r a w d ą  zgodne  liistorje, o raz  zam ek w- N ie­
d z icy ,  śc iąg a ją  licznych  w ycieezkow ców . a już  
w yc ie cz k a  do  C zerw onego  K lasz to ru  i s ta m tą d  
łó d k a m i D unajcem  m a  ty le  czaru ,  że d la  te j  
j e d n e j  w ycieczki w ar to  p rzy je ch a ć  naw e t  z za 
m orza .

P o  odp o cz y n k u  w Śm ierdzonce i po zwiedze­
n iu  opustosza łego  Czerw onego  K lasz to ru ,  to ­
w arzy s tw o  siada n a  w ąskie  łódki, zw iązano ra- 
zeem  a  w y n a ję te  u *adm ira ia«  D una jca ,  Ko- 
t e rb y  ( tak i  szyld m a  na  sw ym  domu) —  i jazda .  
Z a w r o tn y  D una jec  nianie rozbaw ione  to w a rz y ­
s tw o ,  a  p rzed zd u mionem okiem  o tw ie ra ją  się 
co ra z  to  inne n iezapom niane,  j a k b y  z tysiąca 
i  j e d n e j  n.-ey w yczarow ane  w idoki. A więc m a ­
je s ta ty c z n e ,  d y sz ąc e  p rze p as tn ą  śc ianą T rz y  
K o ro n y ,  O stra  S k a łk a .  O ra bezy cha, o w ia n y  
l ig e n d ą  Zbójecki S kok ,  k tó r y  t rzeba  było  u- 
r z y n ić ,  zanim się  d o s ta ło  w b rac tw o  zbójni­
k ó w .  rezydu jące  n a  C zorsz tyn ie ,  ta jem niczo 
M nichy o cudnej szm aragdow e j  polanie, s p a ­
dz is ty  p o sz a rp a n y  Facim iech o  rom an tycznym  
w ąw o z ie  za ros łym  sm rekam i,  lesisto Piecki,  
p o sz a rp an e  L ig a rk i ,  P ie i rń sk i  P o to k .  du m n a  
s t r o m a  z sa m o tn ą  sosną  na  w ierzcho łku  S o k o ­
lica. H ukow a S ka la .  Siodełk- ',  po czeskiej 
s t ro n ie  U’obca ,  s tu le tn ie  źróde łko  a przede-  
•wszystkiem w cu dow ne j  o p raw ie  ska lnej  L e ś ­
n y  P o to k ,

R o z ra d o w an ie  ja k ie ś  se rdeczne  ch w y ta  za 
g a rd ło  p iz y  ty c h  czarodzie jsk ich  a ta k  sw o j­
sk ich  w idokach ,  w oda  D u n a jc a  ro zb ry zg u je  
£ię na  coraz to pięknie jszych  za k rę ta c h ,  tam-

s a s s a c j u  u  -i* u  ty
W  zw iązku  z p o b y te m  Melioua w e W io sz ic h  nych  uczes tn ików  

o dby ły  s ię  w R zym ie  n a r a d y  nad  s p r a w ą  s a n a ­
cji w łosk ie j w a lu ty ,  p rzy  ży w y m  udzia le  Miu-

N a  ilus tracji  w idzim y trzech  glów-

tycli na,rad san ac y jn y ch ;  
są to (od lew ej k u  prawej): w iosk i m in is te r
finansów  Yolpi, A m erykan in  Mellon i  Musso- 
Jini.

Inclt tit pedm s Nientczetii tiltla 
afetipstiwydi Jmiylta koleloeycl!

Wielka neffroća za nłęcie sprawców

p e ra m e n ty  g ra ją ,  s łow a  p iosenek  odbija ją  się  o 
poszarpane  w ap ienne  pe łne  n iespodziew anych  
za łom ów  sz cz y ty ,  a  z piersi podnosi  się w e ­
s tchnien ie ,  że p ra w y  b rzeg  D u n a jc a  z rom an- 
tycznem i szcz y tam i na leż y  do obcego p a ń ­
s tw a .

Za m a le ń k ą  K o lu ń k ą  w jeżdża się w  obszar  
K rośc ienka ,  k tó re  D un a je c  ob lewa już  sp o k o j­
n ie jszym  p rąd e m .

A  te ra z  g a rść  zdarzeń  z osta tn ic li  tygodn i.  
W y b i tn y m  w ypadk iem  by ło  u ro cz y s te  o d p ra ­
w ienie pierwszej m szy  św. przez  ks. F ra n c is z ­
k a  D y d ę  z T y łk i ,  k tó r a  w y d a ła  p ierw szego 
księdza.  O bchodzono te p rym ic je  z n iezw yk łą  
c-kazalością, p rzy  b ic iu  m oździerzy ,  w  obecno­
ści no w o ta rsk ie g o  s ta ro s ty ,  p. S trzclb ickiogo, 
p rzy  akom p an ja m c n c io  licznych przemówił ń w 
czasio ob iadu  u gośc innego  proboszcza k s .  Bą- 
czyńsk iego . —  F e s ty n  n a  T . S. L. b y ł  milą o- 
g ro d o w ą  zabaw ą.  T ro c h eśm y  się uśmiali  na 
w ieczorze  śm iechu  p. D ulęby, a  już  ca lem  se r­
cem sk ą p a l i śm y  się w e  w rażeniach w  czasie 
w y s tę p u  chóru  a k a d em ick ieg o  pod  dziclnom 
kie-rownictwem p. Z yczkow skiego  w  sa li  K ó ika  
rolniczego. P o  doskona len i  w yk o n an iu  p ro g ra ­
mu, k tó r y  p rzy ję to  w p ro s t  en tu z ja s tyczn ie ,  o d ­
był się  d anc ing ,  w  czasie k tó reg o  s jm p a iy c z -  
nycli a k a d e m ik ó w  w pros t  roz ryw ano  —  aż do  
bia łego rana .  K. W.

go dowodem liczme prace i  publik ae je studentów, 
jakoteż. frekwencja przeszło 200 stjrdcntów w  ro­
ku ubiegłym.

Całkowity czasokres sfcudjów w W. S. H. w K ra­
kowie trwa, podobnie jak w przeważnej ilości un i­
wersytetów handlowych i akademjacli eksporto­
wych, lat 3. Studja tc są jednakże na  wzór am ery­
kańskich uniwersytetów handlowych, tmk zorgani- 
zewane. że s tudent może po każdym roku studjów 
(na wydziale ogólno-hamlłowym) stud ja  swe prze­
rwać, ntająo co roku  pewną .całość organicznie za­
kończoną rjeśli dla jego celów wystarcza encyklo- 
pedja nauk handlowych, opur-zcza uczelnię po je­
dnym i oku; jeśli zadowala się nabyciem wiedzy 
przekazanej, op/uszcza ją po dwóch la tach; a pozo­
staje w  miej trzy lała, jeśli chce wejść w życie 
z programem i wiedzą organizatora , pioniera, 
naukowca i jednostki tworzącej.

Wpisy studentów zwyczajnych i słuchaczy n ad ­
zwyczajnych rozpoczynają się 1 września 1920 r. 
i zostaną zamknięte, gdy się zgłosi odpowiednia 
ilość kandydatów.

S k o o rd y n o w a n ie  d z ia ła ln o śc i  
z w i ą z k ó w  w o f w k o w y c h

Ja k  donosi „PoDka Zbrojna11 z irijicjafywy 
Związków oficerów i podoficerów rezerwy, oraz 
inwalidów wojennych, ma powstać komisja mię­
dzyzwiązkowa dla skoordynowania działalności 
polskich Związków wojskowy oh. Do Związku m a­
ją być wciągnięci delegaci Związku weteraf.nów 
93-go roku, Związku oficerów i podoficerów re­
zerwy, inwalidów wojennych, legionistów, llaler- 
c-zyków, Dowla rczyków,- osadników wojskowych 
i wojskowych h o ? a-zyszeń kresowych.

W ilhelm  za ch o ro w a ł jjow ażaie
,.N. Fr. Pre tee1 donosi z Londynu:
Wedle donice ień „Chicago Tribime11 b, cesarz

W ilh e lm  za4?b<QkrOwial batroLzo aitti-k-a H o-
ienderslci mjrnsfer spraw wewnętrznych, dr Kat), 
zlożyl mu wizytę. Pragnie on wystarać się 
zwolcnie dla b. cesarza na wyjazd do kraju 
godniej.-zym kiiinade.

M c t a io u y  sterow iee
Z W a s z  y n g t o  n u donoszą:
Fabryka suiiHntów w Detrois otrzymała 

cenie zbudowania marynarskiego stal ku powietrz­
nego o powiece metalowej. S tatek ten ma zawie­
rać 209.000 stóp sześć, gazu, długość jego będzie 
wynosiła 150 stóp, średnica 53 stopy. Szybkość 
wynosić będzie 70 mil.

Berlin, 20 sierpniu (PAT). P rz y b y l i  ma miej 
sce k a ta s t ro f y  ko le jow ej p o d  Lel ir te  na  linji 
B oilin— K olon ja  inżyn ierow ie  ko le jow i s tw ie r­
dzili że na pociąg dokonano zbrodniczego za­
machu przez usunięcie śrub przy szynach. —• 
P ra k u ra to r ja  h a n o w e rsk a  w- porozum ien iu  z 
po lic ją  ko le jow ą pow zię ła  n a ty c h m ia s t  akc ję ,  
celem u jęc ia  sp raw ców  zam achu, k tó rzy ,  . jak  
w y k a z u je  w y n ik  d o ty c h cz aso w eg o  śledz tw a , 
na leżą  do m iędzynarodow ej bandy rabusiów  
kolejow ych.

N aoczn i św iadkow ie  k a t a s t r e fy  opow iadajn ,  
żc po w y k o le jen iu  się poc iągu  roz lega ły  się 
pełne grozy scen y , tem bardziej, że panowała  
c iem ność i padał u lew ny deszcz. P o c ią g  r a tu n ­
ko w y  zd o ła ł  p rz y b y ć  dopie ro  n a d  ranem. Jest. 
to już  d ru g a  w  ciągu  b. m. tego  rodza ju  ka-

YTśród ofiar k a ta s t ro fy  zna jdu je  się p a ń s t w o  
wy kom isa rz  p rzem ysłow y Mehling z Dcrlnuii l-  
du, p ia s tu ją c y  godność  p a ń s tw o w e g o  sędzio’ 
go rozjem czego w sp raw ach  o w y n ag ro d ze n iu  
robo tn ików  w  zagłębiu Ruliry,

Dj r e k c ja  to w a rz y s tw a  n iem ieckich  ko le i 
państwa za  u jęcie  sp raw ców  zam achu  wyzna-; 
czy ła  n ag ro d ę  w w ysokośc i 25.030 m arek .

Ofiary katastrofy w Niemczech
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy").

Berlin, 20 sierpnia. Liczba ofiar k a t e k -  
ko le jow ej pod  I l.annowerem w ynosi 21. P -\.  
podejrzany osobnik został aresztow any .w 
pobliżu m iejsca zbrodni.

P rzypuszcza ją ,  że może tu  ta k że  opodzić 
o akt zem sty ze s t ro n y  w ydalonego koiejr.rzo.ta s t ro fa  n a  hoioja,cli n iem ieckich .  W roku ub, 

dokonano w  N iem czech czterech podobnych aHio o zam ach na jednego z podróżnych, 
zam achów  na pociągi pasażerskie. | -------------------------------------o ------------------

rnn ii 'ii, ii i .i i ii mon" m in i ii.

tta raimifiskle warsztaty. Mslilois
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy11).

B ukaresz t ,  20 sierpnia. O w czora jszym  po- 
ż-trzt? w ic-lkięh w a rsz ta tó w  kole jow ych  w B iu ­
s t  j  pcchęją pism a, że w edle  w szelk iego  praw d i- 
pod obie fi s iw a  w a r  s z 1 a t y 
p izez  kom unis tów .

zo s ta ły  podpalono

kupcowej przy u ik y  Józef.t 4, skradziono z zam- 
knięhigo inieszkiui;,; skrzynię c olx.cga.mi oraz pól 
skrzyni zt zanikami cło drzwi. Ogólna szkoda, jaką 
wyrządzi!" włamywacze Du,kierowej, wyno-i około 
pól tysiąca. Wreszcie z nh-zainkińttcgo przedpo­
le >ju Marcina FG w-aikieyo, U.ndaikrora kolejowe­
go. skradziiei',  suknię denukit i płaszcz

NATRĘTNA ĆMA NOCNA. Ubiegłej nocy je­
dna z ulic krnkow skich była tc,renom ska.ndaliez- 
negc zajścia między jędrnym z przechodniów, k tó ­
ry szedł w towai/ystwio swej żony, a wlóc.zą.cą się 
jk> ulicy prostytutką, ITetrryką Śinicitaną, la t  32 
liczącą.'Wymienić na  natrętnie przyłączyła-się do 
towarzystwa owego przechodnia, a wkońeu plunę­
ła mu w oczy. W/.burzony tą  bezczelnością, prze­
chodzień zareagował na jej postępowanie la*ką. 
Uderzona prostytutka wydała nWudtzki krzyk, 
k tóry  zwabił policjanta i licznych spóźnionych prze 
chocir.iów. Pobitą prostytutkę policjant przypro­
wadzi} na Pogotowie, gdzie stwierdzono, że „Śmie­
ta n a11 łiylsi mocno zmącona alkoholem. Fo opatrzę, 
ni u lekkiej rany, natrę tną  ulicznicę pozostawiono 
daU urnu  je.j osobi-denni leczeniu.

Przy tej sposobności należy zwrócić uwagę po- 
"icj". saoilarnej na gromady dziewcząt ulicznych,

OBtt
ulieach miasta  i narzucających się przechodniom.

o zc- 
o ła-

pole-

Zjazd podhalański
IV dniu 8 b. m odbył się w Szaflarach Zjazd 

Podhalan zarówno ze sTcr inteligencji, jak  i wło- 
ściańs-kiob. W  zjeździe oprócz innych, wizęli udział 
Podhalanie: Wf. Orkan, Józef Jedliaz, Fr. Gwiżdż, 
gen. Galica, dyr. Andrzej Stopka, Z. Lubertowicz,
VY. Brzeg,i j Sotczuk, art.-rzeźbien-ze j dyr. Stryjeń
siki Przybyli nadto
sterstwa oświeefnia, Ktirafo/rjum krak„ Sejm iku  
pow. w. Nowym Targu, Orawy i Spiszą, posiewie 
Podhalan i w. i.

Szaflary zgotowały uczestnikom piękno przyję­
cie Przed wejściom do wsi witał uczestników wójt, 
przed szkolą prezes Ogniska ks. Gałuszka.

Po uroczystem nabożeństwie otworzył Zjazd pre­
zes Związku Podhalan, dyr. ZaoJionwki, składając 
spiawozdanie z 10-lcoia Związku," lioząccgo obec­
nie 16 Ognisk z S00 członkami. Związek założył 
20 bibljo ttk  wiejskich, warsztaty kilimkarskie 
w Buchtni jx>.l Poroninom, zbudował dom dla 
szkoły zawodowej w Czarnym Dumajcu i ma za­
miar .zakładać szkoły gospodarstwa domowego po 
w-iach, otworzyć iknrsa, gospodarskie i rolnii-ze, 
zająć się organizacją letnisk i t. p.

Referaty wygłosili: Wł. O tkuu o regjonałiźoiic;
F Gwiżdż o zadaniach i pracy w Ogniskach Zw.
Podhalan na przyszłość; marszałek powiatowy J.
Ray-ki o aiprzcmyslowienhi PodłiaJa; o inż. Ozu 
b ornat o gospodarstwie roi nom na Podhalu.

Nowy Zarząd Gł. Związku Podhalan stanowią: 
prezes dyr. J .  Zaclieinski, wiceprezesi: F . Gwiżdż 
i J .  Raj-ki (marszałek pow.), sekretarz prof. L.
Stopka-, skarbnik  dyr. J .  Dorawski; wydziałowi:
Wl. Orkan, ks. F .  Mach ay, d r  A. Matu-r/.ok, prof.
W. Kowalczyk, d r  Fr. Pajerski, iF Gibas Iz., dyr.
CzocJi, inż. Czn-beniat Fr., insp. Haber W., W.
Brzegu, W. Kamiński (Szaflary) d Bukowski Jan  
(Dziaikisz). kołnbj.i. rewizyjna: ks. K. Maclray, dyr.
Genga WL, inż. Pauezakiewice L„ P ara  Fr. i TyL
k' l J a « k - . i «w. Anny od kilku dni żyje w nastrój'u wojen- Si;ecj aijiym 6tatŁiem do Warsizaw-y.

Opróca rezoiliwyj co do budowy nowej kolei no- uym, ostrzeliwana z motocyklu od rana do, nocy DZIENNIKARZE HISZPAŃSCY W POLSCE, 
wy —Krościenko i upnsystęjwiion.ia. letnisk na przez jego właściciela, aainicewkalego w jednej 1
wselrótl od Nowego Targu i Sjrteza, — uchwalono 
następujący „apel11:

„My ztbraui Zjeżdzie dziesiątym naszym, ^  POP^ są w j a c ^ o  siłnioj^o DAR Z AMERYKI DLA WOJSKA. Ministerstwo
zorganizowani w  Związek synowie chłopscy Pou- . „c w ,ś . woicnnem mrałęciu ‘ japra.w woj-kowych otrzymało od dra Al. R a l m o
hsria, zwracamy «;« z apelem do synów wszystkich_ Tr7S,.)f l r j*  ‘ w^ . . 7a.,(-iw m(^ W l o w v c ! i  s ł v « v  l^ ioza
7al(«n

OD 25 S IE R P N IA  DO 30 W R ZE ŚN IA

UBRANIA!
JEDNO RAZO W A WYJĄTKOWA  

S P R Z E D A Ż  DETAILICZNA!

Powszechne Towarzystwo Konfekcyjne 
fabryka nbrań w  Krakowie, ul. św. Marka 3 5
ur.ndza w czasie od  dnia 25 sierpnia  do końca
w rz e ś c ia  b, r .  spizedaż detallirzini kilkuset u b r a ń  
m ę s k isb  •/. materii pies-WEzor ■ cł-ru" ja k o śc i  
i  w  p ie r w a to r tą d u e a t w y k jh .r .m , cenach 
labryczuych . Wybór nader urozma eony. iśprzedaż

tylko za gotówkę.

X  k r a f r a

KS. METROPOLITA SAPIEHA wrócił do K ra ­
kowa po kilkotygadniowj-m kuracyjnym pobycie 
za granicą.

WOJEYV0DA KRAKOWSKI, p. Darowy,; wy­
jechał wczoraj w tnwairzystwie naczolnika wydzia­
łu, Szymudka i sekretarza Staukowski/*go, na ob­
jazd powiatów: Wieliczka, Bochnia, Brzesko, T a r ­
nów, Dąlnowa, TT/no. Ropczyce, Mielec i Ja.-lo.

WIADOMOŚCI OSOBISTE. Prezes k rakow ske j  
Izby ika ihnw ej.  p. Gregor, rozpoczął kilkutygo- 
dniowy urlop. Zastępstwo ołijął wicepircizcs Dby 
skailx'wej. dr W iktor Gajewski.

WYCIECZKA TURYSTYCZNA. Polski Zwią­
zek turystyczny urządza w sobotę wycćecizskę z Kra, 
kosi a do Zarytego i Rabki. W yjazd autobusem
z płucu św. Ducha o godzinie 15.30 w sobotę, przy- . . . . .  . rn \mion-o
jazd do Krakowa w p m io fe M d k  o g « t» n ie  8-mcj g ( ^  K w t l T z  Przasznj-^za. d
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rano. Koszt jawić tam i z powirofem 20 zł. 
BOMBARDOWANIE UL. JAGIELLOŃSKIEJ.

' PIERWSZA OFICJALNA PODRÓŻ PREZY­
DENTA RZECZYPOSPOLITEJ. Wedle doniesień 
z Warszawy, p,rezydent Rzeczypospolitej zamierza 

.w  bliskim cza-ie odbyć oficjalną podróż do To- 
j znaniu i na Górny Śląsk. Podróż na-dą.pu p»rzyp>u- 
s-zcualne w  pierwszej pwlowie września, 

t PRZEW IEZIENIE RELIKW IJ ŚW. STAN1SLA- 
;WA KOSTKI DO WARSZAWY. Dnia 27 b. iii.

relikwij św. 
do Warszawy. 

W ckniu tym u hi sic do Pczadznysza delegacja 
ZwiązScu młodzieży katolickiej w liczbie 1.800. —,, , , -- i« Ct 1 _ ' ■łJ TltlZpKU 1J1TUU1Z.1CZ-V J\<.LT.‘UTtGJKTC'J W 1 ,OUU.

yętc Uiicy JagaJo tefoe ,]  między u icą Szovs<ą l^elikwje będą pnzewiozionc najprzód do Płocka, 
i sw. . inny , od kil.tu dnu zypc w nastroju wojen- & p 0plHn specjalnym etatikiem do Warszawy.

Jiym, ostrzeliwana z motocyklu od rana do, nocy DZIENNIKARZE HISZPAŃSCY W POLSCE, 
i przez jego właściciela aairewofealogo _ w jednej Do Warozawv przybyła wycieczka dziennikarzy 
i z kamienic te>j częact ulicy. \Y y-stizaly jego moto- ipu^paiiskicli,* pod ppzewodmiet.wem pp. Angola 
, cyklu, niszająccgo z n iK^ca lub przybywającego | { ^ rora y  ^  . R afaola Lttis Y Diftz

Tr/a-łc lvch w w trzałów  motorVklowveli ĆTiZVill»  * Ameryki, który już poprzednio ofiarował 
na. obszarze Po l,k i ,  k tóre  je***e w niwela- '‘ cZ  ^ , \ ,u , z S z y  policyjnych, ^ ku W kn>’ biust broniowy Napoleona, nowy

’ im L i i ,  W!,i ie i .d e  : Stanowią,  go: sztander z amarantowego jedwa-cypiyra procesie n ie  zgasły: aby wespół z nami k t t r z y  na te nlarmy nie reagują wcale. Widocznie
Itzoezypiospiolitej, kujęli się cdnowy i utrwalenia 

d tą c  dumę odrębności swyoh ziem i dźwigając je 
prw.ą -ku górze. Zjazdy coroczne świadomych 
nów danej ziemi niechaj będą początkiem 11.

.ONI

- n ie  ljooeawuo ich, żo takiemi w y strza łam i ani mo-jbru  z h^bem.ipaństwa, oiaiz szeieg Ciekaw j cli <.dję, 
e tocyklom, ani autom n,ic wokio niepokoić m ksz- jtałegriktifeKłfoh, m. jmi-cimi liioanaęego u nas dx»- 

sy- kańców, w przeciwnym raaic musieliby oni opiró-jUdiesaS picrhttu Tadeusza Kosenuizki, pęt z.. 
Sżnić pia© i zostawić go w wciaczncm prosiadandu iTi.m,bulla (porbrc-t sam jest- własnością otiaro^w - 
"motocyklistów i automobili. ' ' 1 c>' 1 wystawiony jest czasowo w Muzeum N.u o Jo
■ Może się jednak znajdzie jukaiś władza, ozy  t o ! T,cm w Mar*za\wc), pamiątki po 
(policyjna, ery ■wojewódzka, czy wrcszcio miejska-, 
która uwolni idicę Jagieliońmką od nadużyć mo- i wojstrowyeli

• toejk lowyrh. niepokojących jej mieszkańców. jdziękowanie. „ . . ICTCn ę T \v iP  n4vvippc»-i»
j BEZPAŃSKIE PSY NA ULICACH MIASTA. — i UMIANY W A  '  7p l n , ! " ‘v A "
' I s tn a  plaga Krakowa- stanowią bez-am kie psy, W  Warszawie oi;ng po^.o.ka ze podsekretamm

’ ......  c-wia-D ci a zostać dolyelK-zasowy
;u-kie)fo, dr Stanisław Goj-

królu Janie 111 
W imieniu w-ojdia gabinet nibń-tra spraw 
w e h  wyraził ofiarodawcy serdeczne po-

S tra ty  w y rządzona  przez poża r  obliczają  aa  
10 crljfonów lei.

D ow ódca żandarm eri i ,  gen. S t : fano?cn ,  ja ­
dać  do pożaru , tile.gł k a ta sU o f ie  sam ochodow ej 
i z-isin' c iężko rar-iony.

porządzeuitni M. S. ’-V., zwoinieuiii w tym terminie 
podlegają oficerowie, którzy w latach ubiegłych 
odbyli pwzew/kolenie 8-tvg'odiiioo,ve.

WYDANIE ŻYLIŃSKIEGO. Z Moskwy donoszą, 
iż Żyliński, skazany w Kijowie na karo śmierci za 
rzekomo szpiegostwo na rzecz ro lrk i .  w drodze 
wymiany został odwansnowowany do granicy 
psoUkiej. ’ |

KONIEC STRAJKU DRUKARZY W W ARSZA­
WIE. Fo fi i p<)l tygodniach stra jku  w drukarniach 
aikcyib nsow ych  w Wa-eszawic, została wczoraj 
podpisana dobrowolna umowa pioniiiędzy R adą Po- 
iąc,zonycłi Organizacyj purzemyslu graficznego 
w Warszawie, a Związkiem drukarzy Zjednoczenia 
Zawodowego Polskiego. Tenwams-n strajk został 
zlikwidowany i praca w drukarniach podjęła nor­
malnie.

RUCHOMA WYSTAWA „MIESZKANIE T MIA­
STO11 W dniu 1 września znajdująca się obecnie 
w Lodzi wystawa „Mieszkanie i Miasto11, skiero­
wana będzie do Wiednia na między narodowy Zjazd 
miast, gdzie pozostanie do 20 września. Ż W ie­
dnia wystawa zjedzic do Poznania, gdzie p’.ozosta- 
nio do jiolowy października, z Poznania do Bydgo­
szczy do końca października, a stąd do Lublina.

mysi u, finansów, władz autonomicznych, ponadto 
.auczyolidi średnich szkól liannilowyoh i pionierów

że przviecl:aia i błąkała*s*ę    -  •
KRADZIEŻE I WŁAMANIA. Piotrowi Riuczyc- ■ OD ĆWICZEŃ. Z U ar-szawy donoszą: Oficerowie

rozwoju naszej ekspansji gospodarczej na wschód. Jiciamu masarzowi przy ulicy Wiśniowej 8, skira- rezerwy, powołani w lipau r. ub. n a  8-fygoJoiowe
Wielki i slkułoozny nacisk kładzie W . S. H. na dziwno w nocy z 19 na  20 z  piwnicy 40 kg  kieł- iprzeszkołcnie wojskowe, będą częściowo zwolnieni
wyrabianie zdolności do sauio-izielnej pracy, oze- basy, wartości 109 złotych. Reginie Duklerowei. co .odbyciu  4-tygodniowych ćwiczeń. Zgodnie i  roz

ZWALNIANIE OFICERÓW REZ.

wą działalność. Ks. Schulz, jako proboszcz w Li- 
gnowie, jKiwiat-u gr.iewskiego, szereg ra.zy zniesitu 
w.al z ambony państwo polskie. Do rozprawy po­
wołano 10 świadków.

SPRAWA NADUŻYĆ W  BYDGOSKIM BANKU 
DYSKONTOWYM. — Z Bydgoszczy donoszą: 
W związku ze śledztwem w sprawie Banku Dys­
kontowego i  zamieszania w tę sprawę miej-kiej 
Kasy Ct-zezęduości. decem cnt miejskiej Ka-y 
Oszczędnośc-i- Wacho, został zawieszony w czyń- 
nościaeli, a głów ny kasjer miejski, Wachowicz, zo­
stał wczoraj aresztowany. Je s t  on obwiniony mię­
dzy ir.-nemi o rozmyślne przetrzymywanie weksli, 
przeznaczonych do protestu — Większość tycii 
weksli znalezieni a w jeg-o prywatnem mieszkaniu, 
Spodziewane sa dalsze aresztowi nii. *

PRZYKRY W YPA DEK ROZWYDRZENIA PO­
LITYCZNEGO. — Onegdaj w Bydgoszczy między 
pracującym na ulicy Lenartowicza brukarzem 
Kaiiezik lnn a  rolohiikiem baz zajęcia, Skowroń­
skim, toczyła się dyskusja polityczna. Wr powojmi 
nuRieeeie podrażniony Skowroński pobiegł do do­
mu f>e strzelbę ze tiowami; ...Ja cię nauczę obrażać 
•strzob-a!" i po wróciwszy, strzeli! z odległości 
tiŁceh kn-ków ładunkiem śm tu  w pierś bezbron­
nego robotnika. Kiedy ciężko ranny Kańrztik pró­
bował uciekać, zbrodniarz strzelił doń po raz dru­
gi. poczem zbiegi, wkrótce go jedmak ujęto.

ECHO UROCZYSTOŚCI „CUDU NAD WISŁĄ1. 
Dowódca 6 dywizji piechoty, gen brygady J a ­
sieński, pisze nam:

Dnia 13 b. m. obchodziła krakowska C dywizja 
piechoty, odbywająca obecnie ćwiczenia letnie 
w Jordanowie i okolicy, uroczystość rocznicy „Cu­
du nad Wisłą11, w przeddzień zaś tej uroczystości 
odbyły się zawody sportowo jak: lckko-atletyka, 
biegi myśliwskie (hippiczne) i t. p. w Osielcu obok 
Jordanowa z lozdankin  nagród zwycięzcom.
- Dzięki ofiarności tak  pojedynczy cl 0:Ób jl.lt

i firm kraik owsik :<-h, zebraną została W powyższym 
celu bardzo pokaźna jlośó pięknych nagród.

W  imieniu korpusu oficerskiego i yrzeregowych 
podileglej mi dywizji, skład *m na tej drodze naj- 
seideciz.nicjsze podziękowanie za ofiarność ta.k oso­
bom, jak  i firmom k ru k ifk tó re  pospieszyły z da- 
TaimU

R E K R U T A C JA  R O B OTN IKÓ W  .do robót 
Francji ,  górn ików , robo tn ików  do fabryk 
pa!n, o r j ' /  robotnic  r o l n y c h  ocl.ędzie się .ią 
23 bm. w D ębicy,  24 w ' l a m ó w ię  ^ 8  w Kia-’1 
ko wie i 27 w Chabów ce. W y ja z d  do  F ra n c j i
SU bm.

WYCIECZKA n a  TRAGI WSCHODNIE J a k  
ze Lwowa donoszą, na Targi Wschodnie przybyć 
mu do Lwowa wycieozika z 200 osób z Rusi Przy- 
karpackiej, oraz dniga, złożona z 23 osób "z Pragi, 
iępn zeutująca '/.wiąziki dziennikarzy i wielki prze­
mysł.

SAMOBÓJSTWO MORDERCY". —  Policja wro­
cławska zawiadomiła policję lwowską, że w aresz­
cie tamtejszym powie-jł się, wracający z robót 
polnych w e"Francji ,  Wasyl I*óna, do Przemyśla. 
Przed samobójstwem przyznał się wobec współ­
więźniów, iż w roku ubiegłym zamordował we 
Lwowie jakiegoś człowieka, któremu zrabował 
600 zł. Policja prowadzi dochodzenia.

POŻA R W  BORY SŁ A W IU . L B orys ław ia  d c 1 
noszą,  że w e  w to re k ,  około pom ocy ,  w y b u eh l  
tam  z n iew iadom ych  p o w odów  pożar ,  k tó re g o



t f O W A  R E F O R M A

af-bnąj pada ło  5 domów , główni,: zam ieszkanych  
pizez rodziny robotnicze. P o ża r  i l ikw idow ano  
th.pioro ą>o k i lku  godzinach ,  z powodu nieudol- 
tn sc i  s t r a ż y  pożarne j ,  ja k o też  b ruku  przyborów  
ra tow niczych .

DW IE OFIARY W YBUCHU GRANATU. 
N.i oliszaize dw orsk im  w Droh w y ż u  (ad  Mik )• 
lejów) nad  Dnies trem  znaleźli 2 pa-su-.rze zy ł  
par szrapnclow y z n iew ys ii  zehm ego g r a n a .1,;. 
Ody jeden  z nich, Iw an  Bohdan, udarzy l  nun 
o ścianą s todoły ,  zegar  eksp lodow ał,  zabij tjąe 
go na podczas g d y  drugi odniósł licz­
ne. ran y  i zm arł w kró tce .  Z prorp . o k a d z o n y c h  
d -c l io d zn ;  wynika,  że ze g a r  i,S i n raw dopodo-  
1'iiie nie ];ochodzil z czasów w oje .m ych , a n a ­
leżni widocznie do (5 p. a r t .  w e  Lwowie, k tó ry  
t J b y w a !  w D rohow yżu  ćwiczenia w s trze lam  i 
‘■■trenu nabojami.

ntiEjski 

lm- Słowatkioga 

f e ąte!c ° pt-00 w ieczór

W arszaw sk i T e a tr  NIEW IAROW SKIEJ

K R Ó L O W A  F A Ł
opeietka Oskara Siraussa

z K. N IE W IA R O W SK Ą

wszystkich tych operetkach odtworzy tytułowi) 
partię Kazimiera Niewiarowska.

WIECZORY OPEROWE W KRAKOWtE. — 
W przyszłym tygodniu odbędą się cztery wieczory 
operowe w Kraikowće^ze współudziałem znakomi­
tych artystów: Ady Sairi-Szajorówny i Adama
Di Jura. Kierówui-chwo muzyczne objął dyr. Bolo- 
slaw Wallc-k-Waikkyfcki. i

K IN O  R E D U T Ą  “!iLuteh *>oia’< uwor.kul.

,.C,< -  1 zgnilizny ^ W 6 ^ ° tiSSL‘ ro rt “

N i S I ^ L  I N A
B 2 se
S Poc:

Sór f jo *iVi /■ - - ow pdnym dwugod?.inm-ni programie.
eociijtek o u-tej  nb tu tn l  uro,;r ,im o g. W-tc]

lin

Podw aie 6

tF ilm  z życia  lekK ontyśInych ko!»tet jr

7E..I* *wtrr_MY
UCIECH r ■jfcwwńw -

Foczą L preedsl 
o goni*. 5, 7 i 9 
av n-edz. o p. 3

W A N D A

Cerłrudj 5
foczą t  jirzedst. 
d g. 5-e; 7 i O-lef 
W niedz. od 10 

i o ii-ej.

(PRZEKLĘTA NAMIĘTNOŚĆ) 4
Jirnmai w 8 wielkich rtkiach. Trapiczne 4 
przeżycia kobiet v. czcsnych, opano- < 

Y wanyeh żądzą vżycia. W rolach głów- 2 
f  nych A nny N illson i l.ewtt) S tone. Ą 
b P o n a d to  ćw u  tn a  kom ntłin  w  2 a k t .  4 
* F r  ug ram  ty lk o  d la  d o r o s ł y c h .  Ą

U MN> *

C O R R I M E  S R I F F I T H
v  swej najnowszej kreacji p. t.

C łY  K l ib Ś C
jot m
dramat cro'yczrto-sensacyiny w 8 wielkich akt. 
wytworu First Nation-.il. — Ponadto wspaniały 
amerUcańslm komęd a groteskowa pod tvlul

N I L E  P O e ^ A T i l

Stirowliina 21
loczątok przed. 
w dnie powsz. 
0 g- 5. 7 i 9,

,  2 gwiazdy ekranu; AGIWER AVKE.S
/  »  * A LIGĘ TBKRY — zachwycą swą prą 

wszystkich w filmach pod tytułem

® m ract.
tragj-komedja rozwc do w a w 7 aktach i

DEKflH  NA łilETHG SC I?
sensacyjny dramat w 8-niiu wielkich 
aktach — 15 aktów w jednym programie

l y a  d e  p u t t i
w przojityknym erotycznym obrazie ji. t

j T O M P
S t ra ć o m  15

£.ansy 0[1 5,719 
“ r.iodz. o gedz, 5

f?KTO JEST GJSE!S
8 rC.lów rozpaczliwego k-zvlu  zhańbYnego 
dziowczecia. — Który z trzech jest olcem jej 
dz-ecka? Oraz ltiólwszy«łkic>i ameryk. kom ków 
Z ltiu 'i’1'0 cudouiu lekarz Irosk, lciopotów 
i iunjch dolegliwości w bajecznej komedji

SKANDAL W NGG POŚLUBNĄ
W i e l k i  p o d w ó j n y  p r o ­
g r a m  h n n i o r c i !  N o w e j
p r o d u k c j i  F i r s t  !Val5oaal

W ,  RT0RE59 H!E B%0
( I d  ROMANTYCZNA NOC)

7i*eslychanie zabnwna komed a ]jowikłaA 
!°I>r«wd°j»otlolmyeh piwygód w 8 wielkich aut. 

n a .jS ? 1̂ ! genjalnego A. Franklinu. 'V gównej roli 
oraz ^cc” 'e.!sza i najstolsza C o nstaucju  ia lm a d g e , 
^ iadao/fte^l^y męską uroda Konwi'* C ohnunn , 
humoru -w^^^wieScich. — Ponadlo dalsze bomby 
Rybn — loię^ljykoinedji, w której bi»:rą ud* a ': 

kurzyn — pończocha i I. {*• — p. 1.D A 3 Q V  ® Wlzyn — pończocha i I. p. — p. t.

  ’ L ^ P i e  h r a b i e g o

z  TEA1R1J M, im . J. s ł o w a c k i  f t p  n / r
0 « « r :u i% Lęd/ic e p e r t .k a  SŁrau>a  Kr6^ a r J .'. 
m  fe,ol>CLę i w jii&di-olę wicozorcm Wv n
FehlżJ t  ;UIa „Madame P o m p a d o w S  W" njoE7i ;le 
IKjludn.u po- cenach zuiżoojycn „Hrabina Ma-U-a“. 
• Ponicdłialeik „Kajpiękniej; za z k j b i u “. We

R EPE R T U A PY : 
fE A T R  IM. SŁOWACKIEGO

Sebota, ć l  «ierpn"a: „Madame Pompadour11. _
22 sierpnia: po jfcitłidniu: „Ilraoina

Mariea“ , wieczór ..Madame Pompradom .

P O D Z I Ę K O W A N I E .
C zc ig o d n e j C ro w e j R j j e n o w e j  zajtaclióAjjj przy- 

jacielsk v ' bezgraniczną epielrę w czasie dfagoti-yaiej 
i heroby mojej ś. p. żony, Rkladarn jabo dowód wdzięcz­
ności szczere „Bug- zaptaó".

1303 S tan is ław  fsicmirycz,

eiffząeej &q zwykle hartlzo łagodnym klimatem, 
*&}wmo*:dy dotkliwo zimna i zmezme opady 
Snieg^i. Szczególnie w okoiliay Sanba ( ruz rozwi­
nęła się prawdziwa zjioa znJjćij-eźa dla bydła. Miała 
tam paść prawie połowa by lia  na p:'erjaeh.

ZMARLI:
— Doimcela z Kubiistych -T a. k o w c o w a 

żona st. radćy śkadm, zma-iia w Krakowie w 47 
roku życia. Pć&rzeb ó | b ę « $ i i ę  w sóSolę o godz. 
4 po poludniiu z kościoła świ Łaizarza.

0 Kompromis w sprawie składu Rady Liąi
(T elegram  wbwny „N ow ej R efo rm y11).

L o n d y n ,  20 s ie rpn ia  (A. T. E.) *Times« d o  
m ^ z ą  z P a ry ża ,  iż w obecnym  s ian ie  rokow ań  
sp raw a  ż ą d a n ia  s fa iego  m ie jsca  w  Radzie 
przez P o lsk ę  i H iszpan ię  n ie  zos la la  jeszcze 
u o s ta teczn ie  zcJa iw iuną ,  a  dyp lom ac i poszu-
km ą cb ecii.e  form uły kom prom isowej, fan u je  dy

pp-A?zecbne prz ikor.anis, że p>rozum ienle  co 
do sk ładu  R a d y  pomiędzy^ k ilkom a p ań s tw am i 
będzie osiągnięte , f a leży  p rzypuszczać ,  iż rząd  
niemiecki zgodzi się na  kom prom is  pod w a­
runkiem, że N iem cy sam e tylko w ejdą do Ra-

Ze św iata

W ielki p ro g ra m  o ry g in a ln e g o  h u m o ru

BLA3A U W  OŻEłiłSIifl
PfiZfPfiOSlEffl IV a »  I  PIUS
12 aktów szczePei zabawy w wykonaniu najko- 
miczn ejFzeąo tragifarsisly B u s le ra  K e a io n a .

MIEJSKA SZKOLĄ POLSKA W RYDZE. —
Z Rygi donoszą, że na koszt miasita, s tajaniem 
miej-cowe; k(dcnjL pok-kie-i, powstanie tam z po­
czątkiem roku przyszłego, druga polska szkoła 
powszechna.

ŻA W O D Y  P Ł Y W A C K IE  O M ISTRZOSTW O 
EU R O PY  rozpoczęły  .się we środo w B u d ap esz­
cie. J a k  donosi te leg iam  isk row y  z Budapeez- 
fu. Szwod Aiineborg ustanow i]  now jr reko rd  
śn ia tow w . p rz e b y w a jąc  1500 m e tró w  w  czasie 
2i> m. 4 a . sek.

U JĘCłE MIĘDZYNARODOWEGO OSZUSTA. 
Policja wioemklm aresztowała weizoraj międ.zyna- 
rodowego <r-ziMa, Mspotadera. k tó ry  d za ła l  
w Belgji, A\'arszaiwie, Berlinie : Wiedniu, p o d a ją !  
sę za urzędnika włoukiego mimistenb w a  finansów.

FODPAL ACZE NA SLĄSKU OPOLSKIM. — 
Z Wrocławia donoszą, żc wykryto  tam bandę pod­
palaczy, która dokonała na Śląsku Opolskim s-.ere- 
gu podpaleń, oebui t.zj/isikania premij ubezpieoze- 
niowycb tti E wlasdeioli podpajanych buidynków. 
Na ozęle bandy stal rzt.źniik, Dama.sk, (>r;ez jeden 
z członków straży oginiowej. Podpalasize jaddorali 
za podpalenie budynków wy nagród zenie od 100 do 
1.000 niarek.

RUCH CENNIKOWY W ESSEN. — „Reinisch- 
LVestfaii.-f.be Ztg.“ donosi,#że robomiiey przemysłu 
metahrrgicznogo wypowiedizlełi z dunem 30 wrze­
śnia obowiązujące w  ciężkim przemyśle umowy 
cennikow e

ŚMIERĆ B A N D Y T Y  K O L E JO W E G O  POD 
KOLAMI POCIĄGU. Z Berlina donoszą: W  p o ­
ciągał osobowym , ja d ą c y m  z P rz c a n ia  do B er­
lina, przed Berlinem za m a sk o w a n y  b a n d e t t  
dok o n a ł  zuc lnca lego  n a p a d u  n a  kobietę ,  ja d ą ­
cą w p i m dziale I I  k la sy .  P o  p rze szu k a n iu  ba­
gażu  bai d y ta  poc iągną ł za hanmi-.ic i po zwoi- 
m e n iu  b iegu poc iągu  w y sk o cz y ł  n a  sąsiedni 
tor. W  C3\ chwili n ad jec h a ł  poea ig  % p rzec iw nej 
stro-ny. odc ina jąc  badvo ie  gdowę;

UNIWERSALNY OFICFR. W  armji angiebkiej 
utworzone newy instytut dla kształcenia oficerów, 
„Imperial Delenae Oblle-ge11. którego -zadaniem 
jr.st wyksztalc-cnic mii»-e*saJm.ega oficora na wy- 
1 acu k przv:s;:]ej wojny. Do^wiaJozi-iira c- ta tu je j 
'v°.iuy_ v, ykaz.-ily, że w iirzy-ztości każ-Ia uawot 
najti-naj-za taklycznr, oper.ai-ja musi być przepro­
wadzona przy w^pótdziala.nil róż-nych gatunków 
brcu.i. Z tego yyzględu w upwynr Instytucie ofice­
rowie każdego gatunku Uroni mają się ksztalo-ić 
w sterowaniu wszystkich ian -ch  środtków walki 
i w metodach innych gaktinków broni. Mu to na 
celu wyposażenie anuji  w zae-tep taki-cb oficerów, 
którzy poi-iafiii-by kYrować skompiikowa- ą akcją 
taktyczną przy^użyeiu ayszystkich noavoc.zo3.nycb 
środków walki.

ZGON TOWARZYSZA L1VIIS!GST0NA. -  
W Londjinie zma.rl Obarlee St. Joian, ostałui z człon 
ków ekspedycji Liyingiston1.'^. <ło Afryki środko­
wej. St. Jołirę jwzeżyl 80 lat. ź

TRZFSIEN1F ZIEMI W ISLANDJI Z Reykja 
wik doiiOs.zą: Ubiegłej nocy oE-rzuto tu ponownie 
*łvrwr trze^ioidC' ziemi.

ZAKAZ BIAŁEGO PIECZYWA WE WŁO­
SZECH. .tN W. rl’egeUa.tta donosi z Rzymu, że 
król pod[iisal dekret zakazujący aa-ypieku białego 
pieczywa.

ARESZTOWANIE B. SEKRETARZA RASPU­
TINA. Z Rzymu donoszą: Władze wic-.kie areszto­
wały na granicy Austrji byłego sekretarza Raspu­
tina, Sima.uowicza. Usiłował on przewieźć przez 
granicę b iy lanty  oraz kamienie wartościowe na 
znac7-ną sumę, bez zezwolenia włoskich avla,dz 
skarbowych. Wy toczono mu sprawę karną i odsta­
wiono do więzucmu av Rzymie.

SAMOBÓJSTWO B. MINISTRA BUŁGAR­
SKIEGO. ,.N. Fr. Presse“ donosi z Sofji, że były 
lu inU ur -&ta:koav zastrzelił się wwzoraj z ]iowo- 
Juw niewi.-idoii;3X.Ii.

r-RZYW ROCEiNlB Z Ą.GR AN1CZNYCH IZB 
H ANDLOW YCH W T U R C JI. Z Kon d-an tym opola 
d'0rK..'S74, *kc— st^fu-u iczruB I/tiy liaiullor/e otrzj-maty 
uprawnienie do dalszego prow-ad.ztenia bwoicll 
funkcyj, je<li:at. s ta tu ty  Izb u legną  g łębszym  
Zlllja.no IR.

ZATONIĘCIE PAROWCA TURECKIEGO. —
'L Koiista.nlynopola donoszą, że na morzu Ozar- 
ucm zatonął parowiec turecki „Subam.iĄ prz^wzom 
i. dnęla lo  osób
"D C ROSJI WSTĘP WZBRONiOY. Z Mo k„-y 

datce-zą: Rr.da komisarzy lu.lowych ucbwtólHa 
utrzymanie w mocy roziwrząrkzeń, mc top.r:zc-iza,ją- 
eych banków  znera-nieznycb do dz.ialamos n mi te­
renie Rosji. Inte.rwencja ze strony k dm lTzedma- 
wroicłi son ieckiej dyploimftji nie odm o; a SkuUu, 
wobec opomęso stanowiska Stalina.

AGITACJA' S0LYTECKA WŚRÓD Ml ? 7 N ó w  
Rząd ser11 i et o w, źcbmieni angielskiego S ■ tła n ci 
Yardu w londy.iii-. zamierza pc-djąć kc«n«n stycz­
ną ])rop:>g"ii!«lę wśród murzynów w Stadiach Zje* 
diiuc/.n.nch W twn c&lu murzyńscy muzyk.""c-i 
z A r 'd i i  rwubiami ss. za wreokit- pieniądze do Mo- 
5k\vy - J-z.it- się ioh ..uświadamia11, a potem wysyła 
na pro.p:ga.nJę wśród kolorowych braci w Ame-

} 7  s i k a w k a m i  n a  p i j a n y c h  m a r y n a r z y  
S O W IF C K T O f? *  Z M o ś k w v  d o n o s z ą :  W  K f t fc n o -  
w N k l m  ' k i t k i r u ń - t u  p i j a n y c h  ma-ry».a:rzy p a ń s t w o ­
w e j  t f o H  i i a n d ' o w e j  rozbh’o_ s a k ,  t j  z w o u , . ą .  W j -  
s l  i'u7  o d d z i a ł  • |z t  r  w c-n o a rn n t - j c  o  w  c e l e m  a r e t z i o -  
w a n i n  p i j a n y c h  ż o ł n i e r z y  p r z y l ą o z v ł  W  * >  ^ k s c e -  
s u w .  J e d y n i e  d z i ę k i  za-wezwa-nej  s t r a ż y  o g m o w e j ,  
u d a ł o  s ię  j .c tek r t -m ić  ] ) i j a n e  ż o łd a c  „ o .  '  Ą t a l c e
z o s t a ł o  -ra.uięych sz-ewna.stu l i i a r y n i t r z y

KATASTROFALNE ZIMNA W A k OENTYM E. 
W  A i g e m y r - i e ,  z w ł a s z c z a  p o ł u d n i o w o - z a c h o d n i e j

Działalność Lpśn*e wicza r,a bruku
1 w * w s ' | f i n )

Leśniew icz,  k ic io w n ik  »ek?i)erymontąlnnj« 
agenc j i  am ery k ań sk o -an g ie ls l ro 1 >ol -Lic.j dla wy- 
rab ian .a  do la ro w y ch  pożvczck  z A m eryk i,  d t l  
sir- po zn a ć  ja k o  s p r y tn y "  •.-Gascldtftsmaiu tak­
że  na bruku lw ow skim .

P iz c d  rok iem  L e ś n i c w i c z  z j a wi ł  się we L w o ­
wie i n ab y ł  od  f-pólki k e b e rsk o -k n e h a rsk ie j  
rmdttpadłą kawda.i;nir R o n a i s s a n c e r .  N abvł on 
ją  w  ten sposób, że nie dal a n i  g r o s z a  g o t ó w k ą ,  
ale w  zam ian  za io miał ^ r a o a ć  l i c z n e  (Ru; i 
zac iągn ię te  p rzez  poprzedn ich  wiaścicmm^ AV 
Hi-zuUacie I^esmewicz nie spłacał Radny cli u-
gów  sta rye li ,  n a t o m i a s t  p o z a c i ą g a ł  dhrzym .e  
n o w e .

ALcdtug dcMfesień pism lwowskich, n ieu a  
we L w ov,ie wprost jeant go hurtownika win, 
w ódek, k a w y ,  h e rb a ty ,  p iekarza , rzeźnika, rne- 
bła.vza itp., któryenby Leśniew-cz me wzLjp na 
xkawał«.

Kawiarnia początk ow o szla mu calk..m y/do­
brze i ściągał z nioj znaczno zyski Długów a- 
toli nie płucił. Dopiero gd y  wierzj ciele poc-zęłi 
■criergitznie n acisk ać j czynić kroiu egzek ucyj­
ne, Lcśnicw tez zjaw ił się  we Lwowie, jako 
sb py, zw racający na sieb :e ogólną uwagę swe- 
mi (lużetni dym neini okularami Rzekom ą śle­
potą sw oją z jednej strony, obciął Lesiu .-wicz 
wzbudzić litość , z d n ig iej*st:on y  zaś usiłow ał 
on swem  kalectw em  bronić się pized ,są lam i, 
żs pmdpisując w ek sle  nie wiedział, co czyni, 
gdyż j a k c  ociem niały  m e miał p o j ę c i a  o że 
podrisuje weKlse, jakoby mu trodsuwaiie<.

W  ton sposób przez dłuższy czas żerowa! 
Leniiew icz na b r u k u  lwowskim , opowiadając 
wprost histo rie  z tysiąca  jednej nocy. i i z “ed- 
stav.'ia> się ja k o  b y ły  pulkow-nik arrnji ro sy j­
skiej,  mówił że m ia ł wielkie d -hm , cu k ro w a ię  
na Ukra inie ,  żs  s io s tra  gen. Iwaszkiewicza jest 
j'.-go wsiió łn iczką, a sa m  śp. g e n u . d  Iw a szk ie ­
wicz by ł jego  bliskim krewnym. 'V loka lach  i 

•na. u licach m ias ta  ukazyw ał  się s ta le  w7 o tocze­
niu ty p o w y c h  rosy jsk ich  figur w ojsk  owo-ca - 
sr ic l i ,  o k az a ły ch  i Siwych postac ' z z a w ie s i s l r  
mi wą«ami. Umiał p rzy tem  sp ry tn ie  n a w .a z 37- 
w ać s tosunk i z by i y mi wojskowymi rosyjskimi*- 
s łużącym i obecnie w armji polskiej ta k ,  h  wi- 
ch 'wano go  m eraz  z  generałam i.

K ied y  k a w ia rn ia  doszczętn ie  podupa  Jla ,  
Leśidew iez  u c iek ł  zr; Iwyowa, p o zos taw ia jąc  
swój * rcna issansow y*  ir-Yros na p as tw ę  lasu.

le illt i i  fokotó  sóra!H5ai i  pnicoCscocsml
i ,T e l e g r a m  w ł a s n y  „ N . i w e j  R e f o r m y 1*).

L ondyn ,  20 sierpnia. V -zoraj o , iuy ia  oię kon- j paljj obsta ją p rzy  usta len iu  płac ty lko  w drodze 
reńę jĄ  m iędzy p ra e d s ia w ic ie k in i  wteSeici-eli bezpośredn ich  ro k o w a ń  między w lasc ic i /*V,rr'if(

kopalń  i przedst.uwkiolami górn ików , 
rencja n^e dala pom yślnego 7vyniku i została  
zerwana

"Górnicy p o d trz y m u ją  żądania  co do  z a w a r ­
cia porozum ienia  ogóino-narodow ego, nie zga­
dza ją  się  r a powięirszenie dnia pracy, oraz u- 
u a ż a j ą ,  że d y s k u s ja  n ad  sp raw ą  plac może się 
odbyć dopiero  po p izoprow adzen iu  now ych ba* 
dań  n ad  sp raw ą  reorganizac ji  przenij  siu g ó r ­
niczego G órn icy  zam ierza ją  rów nież  dom a g ać  
się subsydjów  od  rządu.

Wi«śoiojjfel« k o p a lń  u w aż a ją  nowiększemie 
dnia pracy za absolutnie konieczne dla  dalszs- 
gio is tn ien ia  p rze m y słu  i zapow iada ją ,  że okręgi 
zg rupow ane  w  s tow arzyszen iu  wlaścicit-li ko-

Konfe-  k o p a l  i tj-ch o k ręg ó w , a  przedstaw ic ie la ' .
17\7];>sriye-h robo tn ików .

Londyn, 20 sierpnia.  S k u tk iem  rozbicia cię 
w cz o ra jszych  ro k o w a ń ,  s y tu a c ja  s tra jkow a 
stanr-la n a  m a r tw y m  punkcie .  Sądzą ,  że na leź j  
liczyć się  ze znacznem  przedłużeniem  się  straj­
ku, tem bardz ie j ,  że Ba-ldwm w y jeżdża  n a  d łuż­
szy  urlop.

Siarcip r a M i l t s a a  i policji
Londyn, 20 s ie rpn ia  (PA T).  N a  kopaln i  

Souibellens  w h rabs tw ie  L an c asb iro  t łum  z a ­
atakow ał porcję, chronią-cą p ra c u ją c y c h  gó rn i­
ków, zos ta ł  je d n a k ż e  rozprószony .

Olszański po  zam achu  uciek ł  do N iem iec 
i ja k iś  czas  u k iy w a l  się w Berlinie. Zm uszony  
d o  opuszczenia  Nbemicc, O lszański p rzyby ł 
niedaw'iio do G dańska, gdzie  u k ry w a ł  się pod  
naz w isk ie m  R eussa. A re sz to w a n y  w G d ań sk u  
pod za rzu te m  k radz ieży ,  rze k o m y  R euss przy­
znał sie  w  czasie  śledztw a, że je s t  p o sz u k iw an y  
prz-Cz w ład z e  poi kie, s tu d e n te m  Olszańskim . 
W  ko ń cu  dziennik zaznacza ,  że m e  będzie on 
w ydan y P olsce, gd y ż  ja k o  p rze s tęp c a  po l i ty cz ­
ny  sk o rz y s ta ł  w G d a ń sk u  z p ra w a  azylu.

K o a s  ste l sztabu g t i ic m tw o  
id C ra łic s ło w it ii

Praga, 20 s ie rpn ia  (PA T). Gen. Podhajski,

s taw a  p rzem ysłow a p rzew idu je  rów noupraw 7- 
nienie cechów  z zaw odow eini organizacjam i 
przem ysłowym i.

N iew iadom o natom ias t ,  jak  będzie za ła tw iona  
sj ia w a  kw alifikacji rzem ieślników . C echy  do­
m a g a ją  się przyznania, w y łącznego  p raw a  o- 
k reś ian ia  tej kw alifikacji ,  n a to m ia s t  m in is te r ­
s tw o  sąaz i,  że sp raw a kw alif ikac j i  pow inna  
być  za ła tw io n a  p i t e  z przedstaw ic ie ls tw o  ce- 
c l ión ,  zw iązków  zaw odow ych  i de leg a tó w  rzą ­
du.

Reformu ebłrtdweja pcdctHu
pmtnsL

(Telefonem od naszrjjo korespondenta).
W ^Tc/aw a, 20 s ie rpn ia ,  MiiiU/er^two s k a r b i |d o t y < ? h c z a s w y  doTvódoa o k rę g u  w o jskow ego  

w y ja ś n ia ,  iż m in is te r  K la m e r  zam ie rza  obniżyć w  Bernie, obejmuje k ie row nic tw o  szefa sz tabu.. *   T_ Y7 „T - ł o m

S p r a w a  a m n a s t  *
1 1 od nn>7‘‘*G'o

W a rsz a w a ,  20 4ievnm.i. W iccm m is te -  sp ra ­
wie d lw o śc i  S ienn ick i  oświadczy! p; zcJsi.w .i-  
cielom p ra sy  żyd; walnej, iż rząd  nie je s t  u p o ­
w ażn iony  do og łaszania am nas t j i ,  pon iew aż  
należy  io w y łączn ie  do a t ry b u c j i  St jmu. Mini­
s te rs tw o  sprawiedliwości zas tosow ało  in d y w i­
dualne u łaskaw ien ia  dl* ty c h  p rzes tępców  poli- 
tycz iD ćb ,  k tó rzy  odbyli już  częi-ć k a ry ,  dla 
tveh."  k tó rz y  b rak  udział w  rozruchach  przc-l 
rokiem  1923. oraz likwiduje w szys tk ie  spraw y, 
zw iązane z p r z e s y t * n « ń  w czasie  w ojny  bol- 
szew iek it j .  U laskawien-a należą  do P rc z y d c iu a  
Rzoczvpos]»łiloj-  M bdsters tw o  sporządziło  li­
stę  tvc łi , k tó rzy  mają horzj-s tać  z p raw a la ­
ski. L is ia  ta ma b y ć , (lose obszerna.

B f l M e f e n t ł n  m i n .  s s r a a  i s e w .

K  snrfSfeiacii e s o l s k e & j t h
Y arszaw al 20 s ie rpn ia  (AW ). W czoraj od 

była się w  Belwcd<'''z« konferencja, m arsza :ka  
j j j 1 uusąiego  i  m inistrem  s p ia w  wewn. Mlo- 
dz^RO-wskhn, mająo^- W u  uzgounienfe «D.ia 
ialności obu resortów . Bat-alono, że szereg  spraw  
w jsuowycli,  jaic ,mobilizacja, w yw iad ,  k a r . u s  
c c l i o n y  pogranicza, u c h o d z ą  również w z«- 
kie.s min. spraw  « * ■

K o n f e r e n c j a  b  S i i r e a a c i t  S ts sp o f iM h l 

f lD ttn iO K e J
(Telefonem od naszego korespondenta). 

W arszawa, i o  sierpnia. (Szcz.) Dziś o godz. 
11 te j  rozpoczęła się w m m is te rs tw ie  sk a rb u  
zapow iedz iana  k tn f e r e n c ja  w7 sp raw ac h  gorpa-  
darki liuansow cj. K onferencj i  p rzew odniczy  m i­
n is te r  K lam er, a  biorą w nie j udział m inistro­
w i' R aczyński i K w iatkow ski, prezes Banku  
D olsk iego, Karpiński, Ranku G ospodarstwa  
K rajow ego, Steczkow ski, Banku R olnego Stani­
szew sk i, senater Szarsk.i i sz e reg  innych . K o n ­
ferenc ję  za g a i ł  m in is te r  K la m e r .  K o n fe re n c ja  
t rw a .

0  M b e z p i a c z e n l e  e k s p o r t u  g e i l a
(Telefonem od naszego korespondenta).

W erszaw a, 20  sierpnia. Na w czorajszej kon  
ferenej rządu w  obecności P rezyd en ta  R zeczy­
pospolitej w  sp ran ie  G órnego Slaskr:. ustalono  
w ytyczn e polityk i ek sp ertow ej w ęgła, ,celem  
zapewnienia utrw alenia i częściow ego- unieza­
leżn ienia konjunktury od ew entualnej lik w id a­
cji strajku •węglowego u- A nglji. Vlf,

kary za zw lokę w  uiszczam:: podatków'. Kary 
m ają  być -niższe, aniżeli  4 proc. Minister ma 
zamiar zreform ować ca łk ow ie .e  oórotow y po­
datek przem ysłow y. P ra c a  w ' ly m  k ie ru n k u  zo ­
staną ukończono w połow ie wizośnia.

S f i r a j m e  niemieccy oiwźtiiiiii pfi-: 
J!fc-8ifi9i8ck’ę rtH oesn ia  Iw s i t t a s

(Telefonem od naszego korespondenta).

slfobot-W arszawa, 20 sierpnia. Dzisiejszy 
rnk -  zam ieszcza te leg ram  z Bert ,na ,  
zw toka w  rok o w a n ia ch  hand low ych  „ „ . o , rjf,*, 
uionticckich W’yp]>-wata ze strony agrarjuszy j 
niem ieckich, k tórzy pragną zyskać n s czasie i 
sprzedać zboże tegoroczne  po w ysokich  ce­
nach, zanim na m ocy  t r a k t a tu  ob jaw iłoby  się 
n,a ry n k a c h  niem ieckich  zboże polskie.

1 g en e ra ln e g o  Gen. P o d h a jsk i  ur.  się w r, 1864, 
w anmji a u s t r j a c lc e j  ao s lu ż y ł  się s to p n ia  g f” 
nera lsk iego .  W  os ta tn im  ro k u  w o jn y  dowodził 
20 d y w iz ją  s trze lców .

Faszyści &> catonie yensrata Gajdy
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy11).

P ra g a ,  20 s ie rpn ia .  W c z o ra j  odbyli  faszyści 
zg rom adzenie ,  n a  którc-m uchwmlili rezo lucję  

I w zy w a jąc ą  narot!owTych  d em o k ra tó w ,  ażeby
postarali się  o  zad osyćuczym en ie dla gen. 

-DI ' G a j d y .  Z ajm u jąc ą  je s t  okoliczność, że ataki na 
polsko- rreZi M asaryka u stały .

GtyKrytls w.eiKiel nrosnlzecj! 
Ho®'ttlslucznel tr is r S i i

Belgrad, 20 s ie rpn ia  (PA T), Z Y eldes  w  S e r  
»  _  . . , jb j i  po łudn iow ej donoszą ,  że pobeja  ta m te jsza
Sprawa EuDen \ wiaimedy o d k r y ła  szeroko rozgałęzioną organizację ko-

D jp lo rn a ty e z n y  k o resp o n d e n t  *DaiIy Tele  m unistyczną. W iele osób aresztow-ano 
grap’b« donosi odnośnie  do kw es t j i  o d d an ia  P o d c z a s  rewizji w7 dom ach  znaleziono p !sma 
Niemcom E u p en  i J.lalmedy ja k o  rekom pensa-  rcv, 0]u cv j ne o raz  bardzo  obfity  mat-erjal kom - 
ry za w iększe  f inansow e św iadczen ia  na  izecz . .j
Belgji, że Francja m a wr tej spraw ie w ielk ie za- m -----------------

k t óre zoko m u n ik o w a łastizeżen ia , k tó re  z o k o m u n ik o w a ła  rządow i 
belgijsk iem u. Z m iana bowiem  g ran ic y  n iem iec  
ko-bt-lgij.-kiej usta lonej'  t r a k ta te m  w ersalsk im , 
poparłaby pretensje N iem iec do zm iany wccho- 
ćlr.ich i zachodnich granic i m ogłaby prowadzić 
do zupełnej rewizji granic przyjętych  w  trak- sy-fe-u tłum  zlinczow ał 
tacie w ers«lskim . F ia n c ja  s to i n a  stanowi;vitu, i zamieni -ia kościotów- 
że w sze lka  rew iz ja  t r a k t a tu  w ersa lsk iego  r . i e , 
j e s t  k w es t ją  s to su n k u  Niemiec do Belgji , lecz 
sp iaw ą  obchodzącą w szys tk ich  a l jn n tó w  wo- 
góle Aljanci są  też siJnie za in te re sow an i  p la ­
nem w ym iennym  także  i z te g o  względu, po­
nieważ n ieobo ję tną  je s t  im rzeczą, jak N iem cy  
potrafią zapłacić Belgji w ysok i ek w iw alent 
pieniężny.

W edlo u trzy m u jąc y ch  się po, 
we ro k o w a n ia  m iędzy Berlinem  
czą  się  dalej.  J a k  tw ie rdz i  »N 
rald«, B e lg ja  ty tu łe m  rekom pen  
nnać c d  N iem iec półtora miljarda n,arek zło­
tych , przyczem  z iez y g n o w a la b y  z ż ą d a n ia  od 
sz n o d o w a n ia  za  m a rk i  n iem ieckie ,  w y p u izc zo -

ZllnczoattnlP Itarmlstrza
Londyn, 20 sierpnia (PAT). Dzienniki do* 

nuszą z  N ow ego  J o r k u ,  że w7 San J u a n  w Mek*
burmistrza z powodu

D 2 ( a Ł  f i!E Ł O 0 v V Y
Z gieSdy k r a k o w s k ie j

K raków, 20 sierpnia. 
T e n d e n c ja  dla e fek tów  n a  p o c z ą tk u  ze b ra n ia

za in te re sow an iu .
N a  pog ie łdz in  s y tu a c j a  p-odobna, ru ch  oży­

wiony .
Nc ry n k u  wraJa t  i dew iz nie za n o to w a n o  za 

sadn iczyeh  zm ian,  za .n te resow arne  i ob ro ty  n ie ­
wielkie, zapo trzebow an ie  zupe łn ie  p o k ry te .  —  
k u r s  d o la ra  n t izy in u je  sie nieoficja ln ie n a  po-

lie sw ego  czasu w. Belgji , k rore  w n.astęostwic 
inflacji s t r a c i ły  w ar to ść .

zN atiom  a t a k u je  o s tro  rzą d  bedgijski,  w y -  
r aż a ją c  nadz ie ję ,  że g a b in e t  w os ta tn ie j  chwili
cofnie sic  przed odpowiedzialności*}, naruszeni/i ziom ie ^.OGJ/4 j Baiikov/o 9.10.
status quo rv Europie W W arszaw ie 9.07 n ieoficjaln ie, 9 .09  banko-

P a -y ż ,  20 sierpnia (A. T . E .)  PUIcmika p j l i - ,WJ V/e Lvvcnvie A-05 ńeoiicjalnie', 9 .08
tyczna w spraw ie zw ro tu  okręgów  b eK jU d c h  i ljanko'vo' ' v bat c  w icach  9 .0 3 — 9.05  /„. B a n k  
Eupen i M alm edy dow odzi, iż nagadmenie t o , P olsk i placił^w d ak zym  ciągu  z? g o tó w k ę  8.98, 
znajduje się  w  s ta n ie  zaogn ien ia .  »Echo  de P a - !za  J- a  W szystk ich  giełd ach  sytuacja

butna ustaećs Pf2snt?!ł8(3a
(TNefonem od naszego koreepondenta),, U *

Warszawa, 20 sierpnia. Opracowywuana obec­
nie przez niin.sterstwo przemysłu i handlu ti-

rioi. tw ierdzi,  iż B elgja  nie m ożt decydow ać 0 
zm ianie sw y ch  gran.c bez pozw olenia Anglji
Dotąd Chamberlain nie poruszył tej sprawy, 
co dowodzi, iż problem ten nie wyszedł poza 
ramy balonu próbnego.

T E L Ł G R A O f iY
firsalawale SisMśśkSSs ffw n a

G dańsk , 20 sierpnia. ( 1 \ \T . )  . .D anz iger  Yolk-  
sŁinnŁ;“ donosi, że po lic ja  g d a n s k a  eresztew ała  
prz®l kilku ćn  a  mi g ło śn eg o  z procesu S ie ige -  
ra, studenta UKraińskłego, T eofila  OIszańsKie-
go u tó r y  w l o k u  1924 d o k o n a ł  w j  Lw ow ie za ­
m a ch u  n a  ówczesnego P r e z y d e n ta  R z eczypo­
spoli te j ,  St,  Yi o jc icchow sk iego .

[icdolmit’ j a k  u n as ,  pi 
lńacb kursow reb.

zy minimalnych waha-

Z n ry c h ,  20  sbupnia. (PA T,)  Zam knięcie.  Ta- 
ryż 14.C0, Londyn 25.15, N ow y  J o r k  5.17?, 
B e lg ja  14.05, jW lochy 10.97, H iszpania 79-80,’ 
Holandia 207.60, Berlin  123.20. lY iódeń^T J^u ,  
Oslo 113.45. Szl-ókholm 138.55, Bo ja 3 . jo ,  P r a ­
g a  13.325. W a rsza w a  58.— , B udapesz t  " . , 2 3 ,  
B iah m ró d  9.125; A tcnv  5.74, K o n s ta n ty n o p o l  
° .84  CF ukare53r L’. 425. H e ls in g L rs  13.05, Buo- 
L s .  A ires 209.50. T e n d e n c ja  s taia .

W iedeń, 20 s in p n i a .  P o c z ą tk o w e  b u rsa  p a ­
p ierów  polskich w ty s ią c a c h  koron .  T e n d e n c ją  
zw y żkow a .  L w ó w -C zcm io w co  750, N a t t a  
K a r p a ty  114. F a m o  I aO, GauCja 940,

ę O--------------- - i

120 ,
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S e  s p o r t u
Z A W O D Y  P Ł Y W A C K IE  W  K R A K O W IE .

W  dn iach  20, 21 i 22 t>. m. odbędzie się za­
kończenie  II. k u r s u  p ły w a c k ie g o  tu t .  ga rn izo ­
nu  i buca szko lnego  na  p ły w aln i  w K orpus ie  
pok ad e ck im  (kosza ry  im. k r .  K az im ie rza  Wiol* 
k iego) w Łobzowie.

W  p ie rw szym  d n iu  o d b ęd ę  się egzam iny  
f re k w e n ta n tó w  k u rsu ,  w n a s tę p n y m  zaś t. j.
21 b. m. o d b ę d ą  się k o rp u śn e  zaw ody  p ły w a c ­
kie w y łączn ie  d la  za w odn ików  w o jsk o w y c h  
P o c z ą te k  o go-dzinie 8 rano.

Vv k o ń cu  w dniu  22 b. m . o d b ę d ą  się  zaw ody  
p ły w ac k ie  z udzia łem  w o jsk o w y ch  i  osób cywil 
n y ch  m. in. p. G leisncra  znanego  t rene ra .  F o s 
cz ą te k  o godzinie  2 .30 po południu..

P ro g ra m  teg-o d n ia  je s t  bardzo  u rozm aicony  
i obejm uje  m iędzy inncm i: b ieg  30 m. w um u n ­
d u ro w a n iu  i p o k a z  ra tow nic tw a.

W s tęp  dla osób cyw ilnych: m ie jsca  s ie d zą ­
ce 50 g r ,  s to jąc e  20 gr. D!a osób w o jskow ych  
w stęp  b ezp ła tn y .

Z a w o d y  pow yższe od b ęd ą  się  bez w zg lędu  
na pogodę .

Celem u ła tw ien ia  k o m u n ik a c j i  m ia s ta  z Lo- 
bzow em  będą k u rso w a ły  od  godziny  14 w  dniu
22 b, m. z R y n k u  g łów nego  (koło odw aehu)  
do k o rp u su  p  L ą d e c k ie g o  2 sa m o ch o d y  cięża­
rowe w ojskow e. Cena  p rze jazdu  w je d n ą  s t r o ­
n ę  50 groszy . Bliższe szczegóły  n a  af iszach , 
um ieszczonych  w oknach  w y s ta w o w y c h  tu te j ­
szych  r e s ta u ra e y j  i kaw ia rń ,

T U R N IE J  T E N N IS O W Y  O M ISTR ZO STW O  
Z A C H O D N IEG O  ZAGŁĘBIA N A F T O W E G O  
I P U H A R  IM. P O R . S T E IN H A U S A  W  JA Ś L E .

W  pie rw szej  połowie b. m. odbył się w Ja ś le  
tu rn ie j  tenn isow y  o m is trzos tw o  zuch. Z ag łę ­
b ia  n a f to w e g o  i p u h a r  s r e b rn y  im. por. S te in ­
hausa .  U rządzony  s ta ra n ie m  Sekcji  ten. J .  K. 
S. , .Czarni!! na now ow y b u d o w an y ch  2 k o r ta c h  
z iem nych ,  tu rn ie j te n  im ponow ał d użą  ilościn 
zg łoszeń  ta k  m ie jscow ych, jak  i zam ie jscow ych  
U m ie jscow ych  znać s ta łą  p o p raw ę  fo rm y, z a ­
d z iw ia ją cą  am bicję  i s ta ra n n o ść ,  k tó r a  s taw ia  
„ C z a rn y c h 11 n a  p ie rw szem  m ie jscu  wśród  k lu ­
bów prow incjona lnych . T o  sam o o d rre ść  m o ­
żna do gości z K rosna ,  k tó rz y  zwiaszcza u pań 
za p o w iad a ją  św ie tn y  ta len t  p. Przybyszów'-1 
sk ie j ,  Z gośc i na  p ie rw szy  plan  w ysunęl i  s ię  i 
K rakow ian ie ,  a m ianow icie pp.: drower Lieblin- 
g o w a  i L ieb ling  O, z J u t r z e n k i ,  : raz  obrońca 
p u h a ru  p. R eben  z Cracovii.  W  da lszym  ciągu 
zw rócili  n a  siebie u w agę  L w ow ian ie  z p. Dra- 
pa łą  z C zarnych ,  L a n tn e re m  z L K. T. 1024 
n a  czele o raz  T a rn o w ian ie  z p. L ich lb lauem . 
D o  n a jc ie k aw sz y ch  gier  n a leż a ła  ro z g ry w k a

n ia ,  a  w  p r a k ty c e  przez p rze d łu ża n ie  t u r n i e j u , ! p ra g n ą c y c h  poczyn ić  zd jęc ia .  W ś ró d  mieszkan- 
w y ra źn ie  fory tu je  g ra c z y  m ie jscow ych ,  k tó M c ó w  BLssingen p a n u je  z togo p o w o d u  n aw e t
rzy  n ie  m uszą  w y jeż d ża ć .  T o te ż  po żą d an e m  oburzenia,  a lbow iem  c a ły  sz e reg  d e p u ta c y j  spo r
by łoby , a b y  i pod  ty m  w zg lędem  J a s ło  chc ia ło  bowców i sp o r tsm e n ek ,  k tó re  specja ln ie  p r z y ­
s to sow ać  się  do  dobrze  w y p ró b o w a n y c h  i n i  je c h a ły  do- B issingen  ze S tu t tg a r tu ,  Góppin.- 
ca ly m  świecie p rz y ję ty c h  sys tem ów , a  nie siu.- g en  i T i id ingen ,  a ż e b y  zapros ić  G e r t ru d ę  E d er-

łe do  wzięcia udzia łu  czy to  czynnego ,  czy  też
j a k o  w idza, w  m a jąc y ch  się u rządzić  u roczy ­

ło się n a  p re te n s jo n a ln e  innow ac je ,  

M IĘ D Z Y N A R O D O W Y  T U R N IE J  TEN N iSO -

STAN ZBIORÓW. Na podstawie danych, otrzy 
nianyełi na  1 sierpnia b. r., główny urząd s ta ty ­
styczny  dokonał obliczenia przypuszczalnej pro- 
p ioduk czterech ważniejszych zbóż.

dunek rudy  tylko dwóch kranów —  z 8.000 torm
na doł:ę, 1o jednak eksporterzy musieli wyszukać 
;nn? jeszcze porty, ażeby móc dotrzymać terminu

Obliczenia dostawy. Kopalnie górnośląskie wywożą węgiel
te ,j'itk,o dokonane przed omletami; a nawet ezę-[nietylko \ i a  Gdańsk i Gdynię, lecz 'i  przc-z porty 
śei«.wo h a  jarych zbóż przed ich caiko witem zdę-*w Rydze, Kłajpedzie Libawie i Królewcu. Cena

W Y  W  K R A K O W IE .
s ty c h  zaw odach  p ływ ack ich ,  m usia ł z tego po- 

jp o w o d u  p ow róc ić  do dom u bez za ła tw ien ia  sp ra  
S ta ran iem  sekcji  tenn isow ej Jutrac-nki o d l ;ę - ! wy. 

dzic się w d n ia ch  7 — 12 w rześn ia  w; K ra k o w ie  j -  
I. M iędzynarodow y T urn ie j  tenn isow y ,  k tó r y  
naszym  te n n is h to m  da- sposobność zmierzenia 
się z g rac zam i zagran icznym i.

W y b i tn e  znaczen ia  d la  s p o r tu  t-0 m usow ego  
w P olsce  m a  po łączenie  te j  ta k  szeroko  z a k ro ­
jonej im prezy  z m is trzos tw em  m alopclsk iom
jun io rów . P ie rw szy  raz  u rz ą d z o n y  turn ie j  jti- . , . . .
n iorów  będzie  p ierw szym  k ro k iem  do s ta ły c h  Oświadczył dzisiaj 
ogó lno -państw ow ych  m is trzos tw  jun iorów , k tó  PraSP : 
re za g ran icą  są t a k  bardzo  -rozpowszechnione.

Dążność do rekonstrukcji 
gospodarstwa krajowego

W a rsza w a ,  18 sierpnia.

Minister p rze m y słu  i handlu , p. K w ia tkow -  
wobec p rzedstaw ic ie li

ton •: pola, nie mogą być uważane za ścisłe 'eksportowa, węgla 30" sh. fob Ryga, co przy *ki- 
i prawdopodobnie ulegną zmianom, wielkości któ- siejpszym kursie fu r ta  wynosi przeszło GO złotych, 
ry-.h przewidzieć w  chwili obecnej główny urząd ! Cena węgla polskiego który  był do niedawna uaj- 
r t . i ty g y ez n y  nie jest w stanie. Tylko zasadniczy Tańszym — zrównała się obecnie prawie zuj 
charakter urodzaju można uważać już za ca łk iem ,z  cenami wszecliświałowtrni. Koszta przewozi 
w yjaśmony. gla do

Aa

»J-
zupiTaó) 

przewozu wę-
wspomninoych wyżej pG-rtów są w myśl 

po r t  U  wie powyższych danych, ogólny zbiór j umowy taryfowej takiesame, jak do Gdańska. — 
wiżnUjszych zbóż. d:la calcj Polski wynosi w  przy- j  Między inur-ini wysyłają koncern , Robur“ i ko- 
bllżeniu, co następuje: pszenica 14.758 tysięcy (palnie księcia Pszczyńskiego przez te porty prze-
kwintali — żyto 55.128 tysięcy kwintali — jęoz- cię!me 12 tysięcy toim dziennie. Miuistorstwo Ico- 
mleń 16.4J7 tysięcy kwintali —  owies 32.012 t-v-'kł wypożyczyło nlędownp od Czechosłowacji 1C. 
sięcy kwintali. W stosunku do zbioru roku ubie- tysięcy wagonów towarowych, które będą użyto

| O gólna s y tu a c j a  p a ń s tw a  w  dalszym  ciągu  
k sz ta ł tu je  się pomyślnie. K a ż d y  m iesiąc  przy-

LOHR M ANN I T A N D L E R  E M IG R U JĄ  DO nes i  k o rzyśc i  n ie ty lko  chwilowe, lecz s tw a rz a
A M E R Y K I,  p o d s ta w ę  dla lepszej przyszłości.  G rom adz im y

A m ery k a n ie  u ż y w a ją  w sze lk iego  r o d z a ju  |bow iem  k a p i ta ł  „ san a cy jn y " .  W  przeciw staw ię-  
sposobów , a b y  i p iłka nożna  s t a ła  u nich  na-’11' 11 c‘0 d a w n y c h  la t m o ż n ab y  pow iedzieć,•  iż 
n a jw y ższy m  poziomie. J e d n y m  z tak ich  sp o so -M ą cen ie  ży jem y , j a k  d o b ry  i o szczędny  gospo- 
bów je s t  kaporowani-o g ra c z y  czo łow i eh  d r u - j ĉ a r z > g ro m ad z im y  oszczędności i pow iększam y  
żyn  eu rope jsk ich .  P o  K o n ra d z ie ,  N eufe iJz .c  , nas'z k ap i ta ł .

Chwilowo z pow odu dobre j  k o n j im k tu ry ,  
oszczędnośc i te  są naw et pokaźne ,  tak  n. p. w

śchonfeldzie. m a ją  za m ia r  w y em ig ro w a ć  zna- 
g rac ze  A m a to ró w :  L o h rm a n a  i l a n d lo r  do

i ;
n i  _
d ru ż y n y  N ew -Y ork  G iants .  P o n iew aż  j e d n a k  J miesiącu lipcu nasz  w y w ó z1 'JaJ nie mniej,  j a k  
zb y t  wielu g ra c z y  d a je  się sk u s ić  piz.cz d o l a r y , : 1 1 m iljonów  do la rów  n adw yżk i .
Z w iązek  A u s tr jac k i  m a  za reag o w a ć  odpowie-  j G łów ne pozy c je  naszego e k s p o r tu  w miesią- 
dni-o, a b y  p o w s trzy m a ć  em igrac ję  p ilka i/ .y  w-U cu lipcu p rzeds taw ia ją  sję n as tęp u jąco :  P ro d u ­

k tó w  spożyw czych  w yw ieźliśm y za  około  G mi­
l jo n ó w  do ia rów , więc u trzy m al iśm y  się sum a-

deńsk ich .

P R Z E D

Ma,
m is trzos tw o  św ia ta  pom iędzy

MECZEM D E M PS E Y  - T U N N E Y . !(ryczm e n a  tym sam yrn  poziomie, ja k  w czerw-
a jący  się w k ró tc e  odbyć  mccz b o k s e r s k i , cu. W  szczegółach  zaszła zm iana o tyle, iż, wy-

D em pscyem  wieźliśmy w lipcu mniej mięsa i ja j .  W '/kresie
i d o sk o n a ły m  lu n n c y c m ,  budzi w  calc j A rn c ry - , żn iw  jest to zjawiskiem norm alnem . Matcrja-
ce w ielk ie  za in teresow anie .  Na o g ó l  p ism a 14 
cliowe liczą się raczej zo zw yc ięs tw em  T u n

łów i w yrobów  d rzew nych  w yw ieź liśm y za 
około  4 m il jony  dolarów. , to je s t  p raw ie  800

W ęglaneya ,  zn a jd u ją ce g o  s:ę  obecnie w  z n a k o m ite j  ' tysięcy  do la rów  więcej, niż w "czerwcu. , , Vb 
formie, nad. s ły n n y m  D em psoycm , k tó ry  o s t a ł - 1 i p ro d u k tó w  naf tow ych  w yw ieź liśm y za około  
nio w cale  p raw ie  nie walc-zyl w  p m - e i w i e ń - (8 m iijonów do la rów , przyczem  w a r to ść  wywie- 
s tw ie  do przec iw nika ,  w ie lok ro tnego  
cy  całego szeregu  sp o tk a ń  w  ro 
W k a ż d y m  razie D em pscy  będzi
żko  popracow ać, ab y  u t rz y m a ć  n a d a l  ty tu! tym  w czerw cu  poziomie u t rzy m u je  się eką- 
.,n iezw yciężonego1'. p ć t t  m a te r ja ló w  w łókienniczych  za około  1 mi-

‘Jjon 300 tys ięcy  dolarów , m a te r ja ló w  m e ta lo ­
w i  ch i w y ro b ó w  m eta low ych  za około 2* mi-

j tn e g o  zwycięz- zkmego w ęg la  w s to su n k u  do cz e rw ca  podwoi- 
ro k u  -bieżącym, la się. P io d ą k ió w  naf to w y c h  w yw ieź liśm y  za 

Izie m us ia ł  cię- ( k o lo  l iniljon dolarów . W reszc ie  na osiągnię-

glogo wynosi to: dla. pszenicy 93.6 procent, żyta 
84.3 procent, jęczmienia 07.9 procent, owsa 96.7 
procent.

Warunki pogody w czasie żniw były na ogól 
sprzyjające, szczególnie na początku. W  drugiej 
połowie pogoda nieco się pogorszyła, jednakże 
s t ra ty  nio powinny być wielkie. W każdym bądź 
rah e  te wiadomości o stratach, które doszły urzę- 
u-u p rz y  obi i ożeni ach, zostały uwzględnione; po- 
nr.cważ j-dnaik dane nie są kompiot.no i urząd sta- 
ty , tyczny  nie rozporządza jeszcze żadnemi wia­
domościami co do jakośe-i ziarna i t. p., obi i cze­
rń a należy uważać, jak już wyżej zaznaczono, za 
nrc who-iyczue

OBRÓT BEZGOTÓWKOWY. Obroty Izb rozra­
chunkowych w lipcu b. r. wyka,żują dalszą poprą* 
wę, a ni i-iiiio wicie: wzrost z 77 ua 80 miijonów. 
Wzrost ten dotyczy szczególnie Warszawy, gdzie 
obroty z czerwca wynosiiy 47, w lipcu zaś 55 tu i- i 
! jonów

PODATKI. Podatkowe wpływy w lipcu br. by­
ły zupełnie pomyślne. Ogólna suma dochodów z po 
d’i>tk6w i monopolów w lipcu sięga 135 miijonów, 
wobec 123 w czerwcu. 7, poszczególnych g rup  po- 
datków największy wzrost w stosunku do poprze­
dniego miesiąca wykazują podatki pośrednie 
i iiijiiOpole. Z podatków bezpośrednich wpłynęło 
w lipcu 36.5 miijonów złotych, z opła t stemplo­
wych 16.5 miijonów złotych, z cel 17 miijonów, 
z podatków pośrednich 15 miijonów, z monopolów

do p-ar.sipo-rtu węgla.

G I E Ł D A  K R A K O W S K A
z dnia 19 sierpnia 1926 r.

AKCJJS:
B ank  M a ło p o l s k i ................................. 019
Ż e s i o g a ................................................. 004
C órka . .    . . .  . - i 4 25 1 .,
£ i e k 4 r o w n a ......................................... O-tbó— l ™

Twardy los sportsmenki
Z nana  p ły w ac zk a  G e r t ru d a  Edorle, k tó ra  

n iedaw no  świeciła wielk i tr ium f

i jony  dolarów .
W ty c h  w aru n k ac h  

w idocznie ożyw ia  się
s topniowo, lecz zupełnie 
cale życic gospodarczop rz e p ły n ięc ia .  . , . . . . . .. . . .  . ,,

ja k o  pierw sza k o b ie ta  p rzez  kaa .i l  L a  M a m h c , ! 'v w.e l m e  w ątp ię .  _ iz gdy  hymny ty lko
p. L ieb linga  z p. R ebenem , k tó r a  n ies te ty  m l a - , musi te ra z  ptze-cbodzńć c iężką próbę.  P r z e b y - 1 _1 '  ^ * — m .°® ł ’',' 0I
l a  miejsce już  w s  t-nir. Pn eieźkiei im r d z o : w a  ona obecnie u swoiei babki w Bissinjren.J ''■) p o k z o  t i i i a . e  i m ocne n indam cn ly  pod

.reK ons t iukc ję  naszego  g o sp o d a rs tw a  k r a jo w e ­
go i pom yślne j  sy tuac j i .

w m yś l  k o n t r a k tu ,  k tó r y  zaw arła
7.

j e d n y m 'J rr,1y  lla ogó l ty lko  dwie możliwości: albo źle

w 3 kole. Po ciężkiej ,  bardzo  .w a  ona obecnie u swojej babk i w Bissingen, 
z a jm u ją c e j  i w n a d e r  szybk iem  terapie pr-owa- a  dom ja j  przypcaniua oblężoną twierdzo. Mic 
dzone j walce, p o konu je  p. Liebling sosziorocz- sz k a ń c y  bow iem  tego  m ias ta  za trzy m u ją  się 
nego  m is trza ,  Osiągając, c ie k a w a  w yn ik  0 .6 ,  ealerni godzinam i Ufiujd domem G e r t r u d y ,  aże- b rajow i jm lnak  g rozą  wc^ąż dw a  „i.ieltezpie-
0:4, 0:4. Mimo zm ęczenia  nie z n a jd u je  już  po- by  j ą ”  zobaczyć. -Tym czasm u ]>tywaVzka. ' Gamm wa • W f f n o  n-z.y w-
tem  g ro źn eg o  p rzec iw nika  i bez u t r a ty  so la  
zdo b y w a  m is trzos tw o  i puhar.  —  Double p a ­
n ó w ,  s ta l  s ię  ła tw ą  zdobyczą s ilnej k o m b in a ­
cji R e b e n — Liebling. d rug ie  m ie jsru  zd 
pp .:  D rapa ła  D una j.  I m ie jsca  pań  p. M ia zk ó w -j  też do filmu, 
na ,  II  p. L ieblingow a, I  Mixed double  pp. Mra- i G e r tru d a  nie może u k a z a ć  się 
zów na ,  i A ndrze jew sk i.  Silna p a ra  Lieblingo- j dom u. 
w a — Liebling  przez w y jaz d  p. Lieblingo wej |

a m ery k ań sk ich
bina- ścić dom u, poniew aż w ó w c z a s  un 
o b y l i , do k o n an ie  zdjęc ia  czy to fotografie

ha",o dołu ze. Poprawa, sy tu a c j i  ' n a p a w a  w ielu 
v jludzi przekonaniem ,,  ż.o je s t  ju ż  zupełnie  do- 

b irze i że n ad sze d ł  w łaśn ie  czas do w y ró w im m a

Doszło  do tego. że młodzież z B L singcn .  k tó  
n ie  w a lczy ła  o pierw sze miejsce. —  Organiza- | r a  chc ia ła  urządzić  p ływ aczce  ow ac ję  z powo- 
cja tu rn ie ju  bez za rzu tu ,  niemiło raził obcych  . du  je j  spo r tow ego  tr ium fu , m usiała  z niez-.-m 
rodzim y sys tem  ro zg ry w e k  o II miejsce, k t ó r y 1 pow róc ić  do dom u, poniew aż przed m ie s /k a -  
rzek-omo m a u su n ą ć  n iesp raw ied l iw ość  losow a- 'n ie m  G e r t ru d y  czuw ało  już k i lku  fo tografów ,

dzienników , m e może o p n -T 'b m  dobtze .  
umożliw iłaby 

znego, czy
N a a e t  w mvśl tego k o n t r a k tu  w,zy.-tkieli za leg łych  p ie to n sy j  i zrealizow ania  

w okn ie  swogo !iwszystkicli po s tu la tó w  go sp o d a rczy ch ,  a  to 
p rzy  w yb itne j  pom ocy  sk a rb u  pań s tw a .

D rugie  „n iebezp ieczeńs tw o1', to  tuk p o ż y te ­
czna z u s z t ą  i t a k  n a tu ra ln a  te n d en c ja  zw y ż­
kow ania  w a lu ty

Ci

W y m ie n io n e  f irm y  p o ie e a m y  n a sz y m  Czyle ln lkojsi

W a r s z a w s k i  b k t a a
n r z i/ b o r ó w  fo fO f/ ra f icn . ' 
N2r t is k łi  'i. 7pl. 7gŁ'.‘ i

c
Panowie

P a n o w i e J
Światowo 7. n a n h murka 
Gwarancja na każda sziukę

Bechsieln 
BIQthner 

J lesenflsslsr
Wylączue zas ląps lw o .

Si. s m i U M
SBASOW, SZEWSKA

Do nabycia w perfumeriach 
aptekach i dro^uerjach. 

Snrzecłai i.urtowna u iinn}T;
S P I H O

fc>i>ó'ka z o r̂. odp.
Kraków, Mikołajska 9. Tul. 4316
Ponadto poleca wszelkie
a r ty k u ły  g u m o w e

po cenach fabrycznych.

B .S C H R E 1 B E K
Krjkó.i flnjr.siu 32, telrf. 3213
S a^uzyn mód i strojów dam 
tfUiclit poleca ostu tnie nowo 
ńci wiosenne, na'nowsze nio 
tfele par>'s!-ie i wiedeńskie, 
crepB de ctdne, »eorftettv, 

i crep salin, cren nnmcain. J 
iulary, stirowe e<twabię. 6a | 
luny. maikizety i Urononv I

P r z e p r o w a d z k i
ni.-escti i kole Ą wozami nie 

b'o\vem- usktńecztiia

Sluro spedycyjne i komisowe 
, S P E D O K O ! \ r

Spó’ka i, ogra u. odpow- 
tirnUów, uh AUkolajska 4 

■ T ale ton  4040.
\nhtcfioua obsluyti zapewniona.

Ceny umiarkował te. 
j Dla P. T. Woskowych i Cr/.ęd 

nii:ów cdpow^ediłie zniżki.

JOŁr,t «VlTKSi 
.auodOM j n eihctak, strotaei 1or 
teo‘anow, kier U' >Tn. jortepianoy 

(jat>t\elbka, uL Stołanko L. 0 
Irleicn

rajowej. M ówię ..niebez.pie- 
czeństw o", gdyż rew aloryzacja wbrew tenden­
cji obniżki w szelk ich  cen jest śm ienclneru nie- 

jbezpiecezEn.stwem d li przyszłości gospodarczej
■ każdego  kra ju ,  k tó ry  to z jaw isko  p tzeżyw a.
; N ie m am  dość m ocnych  i dość p rze k o n y w u ­
jących  ,slów. bv  o s trze g ać  codziennie ca le  ży ­
cie gospoda rcze  p rzed  obecną z w yżką ,  w  szcze­
gólności zw yżką cen artykułów  pierwszej po- 

i irzeby, j a k  żyw ności,  w ęgla ,  cukru ,  nafty , że­
laza i t. d. U m iarkow anie  chęci zysku  je s t  nie- 

• ty lko  n ak a ze m  chwili i rozsądku ,  ale w prost 
( z a d e c y d o w a ć  może o obecnej  d rug iej już w  
(.Poistie sanac ji  gospoda rcze j ,  oraz o s topn io ­

we m odbudow aniu  d o b ro b y tu  spo łeczeństw a w  
najszerszych je g o  w ars tw ach .

! Za ana log iczne  n iebezp ieczeństw o  dla w y ­
siłku ca iego  społeczeństw a w 'dobie . obecnej

■ uw ażam  wszelkie lok auty  i strajki, k tó ry m
■ wizc-lkiemi silami spo łeczeństw o  pow inno  się 
p rzeciw staw ić .  —  Ograniczenie  w ysokośc i  zy-

Jckćw , w ysiłek  codziennej pracy i o szczęd u ośd , 
j oto has ła ,  k tó rem i pow inn iśm y żyć, jeżeli me 
i chcem y k re d y to w a ć  życia ca łych  pokoleń.

IWKi/iUi ńuj iań  aa tjcit
„ F E N I K S "

u!, św. Sertruly 3,tel.273

M e t a  

z „Raczka*

Sp. v. o. o,
Kraków 

Rynt*b flł* H4

l
/'# z ul; ovi) 

r vłś>n i ort nr

łur»* niatLryizoti ao«sri04i.a;ąt;T
„ W i f c ł D S A "

rioci osobistem kierownic! we i* 
prof- Bogusława Uutrynłov/!i2a 

t Krakacie, ul. Sfutencka L. f *
łrzyi ôtowuŃi !u‘r do malury, 
nknlefcdo ws'/v3h:ich e ?Kanii»ó

IL ALEKSANM0\Yll3z.| 
Basztowa U. — Tok 3U i 403-i j
yf-ip-aryn Przyborów biurowych

C i i k i e r - n i e  ^

I m m m o
R y n e k  g .c w m y

m i $ m

R0ZKŁ110 ŁOTOW
GODZINA K l E i i l i N E K GODZINA j GODZINA

l K
E R U N E h GODZINA |

8-00 ¥ Odaiisk * 17-15 8-30 ¥ W a rs z a w a
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i

15-15
11 KO t W uraza wa A 1 4 1 5 1115 i JiraŁów 12-cO
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infotiii8Cjs "fzsn ifslow e i handlowe
GODZINY HANDl.U. Miui.-terst.wo pracy i opie­

ki społecznej oprac-owcdo projekt ustawy o goSia:- 
r.ach lian‘Mu i przeslaio powyższy projekt iustytu- 
cjo-m gospodarczym i handlowym, oraz z-wią®kom 
zawodowym celem wyrażenia opinji. W najwa­
żniejszych punktach projekt; określa:

Sklepy spożywcze i ja tk i ntiesne mogą być 
otwarte 12 godzin na dobo: zakłady fryzjerskie, 

| a a .z  ws/ysłkie sklepy, poza spożywc zemi, mają 
być o twarte  19 gott/Ju dziennie, przy tem władza 

ladministuai-yjpa może zezwolić na pized-kiżcnie 
czasu otwarcia zakładów fiyzjerskich o dwie go- 
dziny 'l/.iennie w ciągu 26 dni w roku. Władza ad- 
nńnUlraeyjeu może zezwolić na otwarcie 'w nie­
dzielę i dni świąteczne sklepów spożywczych 
i kwiaciarń od godziny 7 do 36 rano, a w e/.a-ie 
miesięcy letnich także jatek mięsnych.

Godzilir otwierania i zamykania sklepów usta,la 
władza adm inistracy jna1 1. instancji; miastach 
ponad 100 tysięcy mkezkauców lb  instancji w po 
rozumieniu z inspektorem pracy właściwego ukrę-

1,'licz.na sprzedaż 'gaze t  i wyrobów tytoniowych

52 nńlj., w czcm z monopolu tytoniowego 28 mi­
ljonów złotych.

W PŁYW Y PODATKOWE W SIERPNIU. W e­
dług zestawi, mia tymczasowego, wpływów z daniu 
i monopoli, sporządzonego przez ministerstwo sitar 
bu. okazuje się że w pierwszej dekadz.io b. m, 
podatki bezpośrednie przyniosły 8.1 milj- złotych, 
nadzwyczajny podatek do dai.in publicznych 6.6 
mitj. zlotyc/h, opialy stemplowe 3-7 miijonów, mo­
nopole 16.5 milj. zi. Ogółem wpływy z danin pu ­
blicznych i monopoli w ijciwszej dekadzie sierp­
nia dały 30 miijonów złotych, to jest mniej wię­
cej tyle, cu w pierwszej dekadzie lipcu b. r. •

KASY OSZCZĘDNOŚCI. IV ministerstwie ska r­
bu pod pizowodnictwem dyrektora departamentu
obn-oten *'"rt'•rę* *̂<̂447o V\'c»y o-clihylu Łc.Oti.'
feroucja, k tóra  ustatiia tcŁst ostateozny rozporzą­
dzenia jwezydenta Kzecz.ypospolitej o organizacji 
powuit o wy cit i miej-kich komunalnych Kas 
O.izczędeości.

W ten spo-ób znajduje się na ukończeniu spra­
wa unifikacji b a n k o  rożen żr,ego ustawodawstwa, 
obowiązującego w różnych dzielnicach Rzeczypo­
spolitej w zakrc-sie K?..s Oszczędności. Zaznaczyć 
należy, że brak unifikacji tej odczuwać się daje 
od bardzo dawna, gdyż. je.szc.ze w roku 1919 wnie­
siony byl do Sejmu projekt ustawy u Kasach 
O.-zc/cdiKiści.

RZĄD POPRZE BUDOWĘ PIEKARŃ MECHA- 
NICZYCH, 45' dniu I t  b. 1 1 1 . pod przewodnictwem 
p. min. skarbu lślamera odbyła się w minister­
stwie skarbu konfmee.cja w sprawie u-talenia pro- 
u'r".m-tt t iulowy piekaiń uiccluwiic.zjiycli, oraz rze­
źni, juik również pomocy kredytowej na ten cel ze 
strony skarbu państwa. —  W konferencji wzięli 
mkziai: p. wiceminister przemysłu i handlu, Dole- 
żal, dyrektor  Jep. obrotu picu. Woytkiewicz, na­
czelnik wydziału Pawio wica. zastępca sekretarza 
generalnego Kom. E-kon. min. dr Baczak. delegat 
min. spiaw wewnętrznych p. Szwabie, dyrektor 
Banku Gospodarstwa Krajowego p. Schcnk, oraz. 
ik-Icgici Zwi.ą.zku miast i magistiatn  st. hn. War­
szawy, p. uiceprezydciii Il-ki i dyr. Wyczółkow­
ski. t

Minister skarbu do zrealizowania bmlowy pie­
karń  nuebauioznych przywiązuje wielką w i-ę ,  
potwoważ zn a-lizowanie f.-udowy piekarń tytłi siwo 
rzy pi;ri!:!yt"//tie warunki dla rozwiązania kwe-tji

C S I E Ł D A  W A R S Z A W S K A
z dn ia  19 s ie rp n ia  1326 r.

AKCJE:
B ank S y a h o n t o w y ............................  8 30
Banit P a isk i   .....................81'25 807 5 - P l -90
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Banit P rz em y s ło w y  L w ow sk i . .
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Budzili
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ŁomAttyn
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I l l C H A Ł  K O N O P I Ń S K I

odśrależalde sracie mieszkania
Wifirs, pasty do podtóg, wosk, tnrpont.no, benzyno, 
lakiery pad/ogowe i cniailowe otaz wsz.-lkie c.rlykaty 
gospoilareza nabędziecie p j  ZnsCZUŚe za iżonyeh  

cenuch  u firmy 3 HO

L. Weindliag, Kraków, GrcdzRe 25. T2J. 1555.
Zlecenia tońfoniezne uskuteczniam odwrotnie.

jednolitego dobrego i taniego chteba. oraz kv.c>tjij 
prz- miału zbóż chlebowych rm mąkę wyżezopro- 
.centową. Akcję budowy [nckarń mc 4 1 a: liczny 4; 
powinny prowadzić związki samorządowe pr/y 
poparciu kredytow im  ltądu .  W sprawie lej miu.i- 
sterstwo spraw w e w n ę t r z n y c h  wystąpi w t-za.-ic 
najbliższym z kork rc iuenń  propozycjami zarówno 
co do wyboru miast, w których budowane będą 
piekarnie mechauiezue. jak i co do cyfrowej wy­
sokości kredytów w czasie najbliższym.

Co s i ę  tyczy butle wy rzeźni centralnej, to zgo­
dnie z życzeniem m inktra .skadm. Zwią/.ck nua«t 
przygotuj-: w czacie rajtdiższym kouktetny iuu 
mor ja 1 w tej sprawia. J

WYSTAWA W CZĘSTOCHOWIE, f- czę.-.o-.
Chowy donoszą: Zainti resowanm u y , l a w ą  jest du­
że. W niedzielę zwiedziło ją Bawjł
także w t:z.ę>toc!w".c poseł belgiję-i.iĘ baron dej 
\au.x z małżonką. Bo żwiedzoniu Jasnej G6ry,l 
przybył na wystawę o gotkilKn 6 wieczorem z. d y - j .  
t-rJcturoin fabryk. Pet/g r  p, N*on Hagciu.iii. gdzie j {„ 
uyrcktor wystawy. j». Dtoz.duwaki powitał go pr"/-e 
mówieniem, sławiąc liobate-wki naród Belgów. —
W odpowiedzi p. poseł wyraz.il wiele goirifcccj ej m- 
pa-tj: dla Polski i wzniósł okrzyk: „N:cch żyie I oł- 
ska"!

27 „ , ik , ,  , ,d .  h . M W  t #
gijrki. - 1 • * •

DLA WAS DLA WAS
w y s ta w ia ją ,  w s - y a t k ie  p 'erwazorz .'dne  f irm y na

11 WIEDEŃSKICH 
TARGACH MIĘDZYNARODOWYCH

i p 3—11 września 1020 
najnowsze, najładniejsi-} i najtiusze artykuty

W I E D E Ń S K I E J  M O D Y
Ub ory utęskio i d a m sk ie ,  b ie l izno ,  w y r o b y  d z ia n e  
i pończosznicze, galanterję, Uapelasze, parasole,obu w ie .  
W yroby p0tV3XC2ha3BOi p ie r w s z o r ią ia e c 0 

i lu!iss2»»wc3 °  g a łu e k u .
Ceny bezkonkurencyjne. Niedościgniony wybór.
Wizowanie paszportów zbędne. Za okazaniem legity­
macji Targów i paszpo. tu wolny ptzejazd przez granicę

Auslrj i .
Znaczna z.ni/.ka kosztów pizejazilu na kolejach kra­

jowych, jak również na Dunaj'
Wszelkich intormacyj udziela i Jogi'Jn)auje wydaja 

za cenę z! 7' —
W ie n e r  M e s s e  a . G., W ie n  V I I

Gk również przedstawiciele 
w K r a k o w i e ; J Austrjanki Konsulat, ul. Szewska L. 1.

polskie 1’inro podróży „Orbis-1, Rynek.
główny L, 33, Teletón Nr l**-*'*. 

D.ba handlowo pizemysłowa.
Sclienker & Co., T. A. dla międzynaro-

Hńy-t d o w y c h  transportów, ul. Pańska 9

11PJBME 0SŁ05ZEW1A Ę
P r z y i a i d l a i ą r y r a  do M k r a d z ł o n e  2 weksle: 

K ra k o w a  w tym samym 3  zleCenm Stamstawa Vi a-

EKSPORT WĘGLA. B k-por t  węgla poKkiogo

2>aiuoloty k u r s u ją  eutlziemnie, % w y ją tk ie m  nled /.ie l.
może sio odbywać od godziny 7 do 22, sprzedaż z dniu na dzień się zwiększa- Aezkoiwiek przeia

w  go- dunek w poicie gdańskim zwiększył się, po usu­
nięciu defektu w kranach i wyznaczeniu na wyła-

ulic/jiui-wczdkiih innych artykułów tylko 
dżinach ot,wuirm sklepów.

maszynki do mięsa i włosów 
pracownia szlifierska ,,Szylj* 
kC8Ć“, Kraków, p). yiarjacki 
L, 9. Birma Józef Zubikow- 
ski. Nadesłane pocztą od­
wrotnie. 3104

iasa po 77 zl, z podpisem 
tfarol F tt iz iń skż ,  wtocta- 
wek, unieważnia się. 3103

^ d a j c i e  w E z ą d z i e

N o w e l  R e f o r m y

Czcionkanu Drukarni Literackie i w Krako?/le, ulica Jagiellońska L. 10, pod xarządem Stanisława Ziemiańskiego.


